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l i s t o r t y b . S a p i e h y d o 

M e t r o p o l i t a k r a k o w s k i w y j a ś n i a , d l a c z e g o n a k a z a ł P ™ ^ * * ^ ™ } ^ 

M a r s z a ł k a . - M a r s z a ł k o w a P i ł s u d s k ą o d w i e d / i ł r ó w n i e ż n u n c j u s z k s . C o r t e s i 
WARSZAWA, 5 sierpnia. 

Ks. metropolita krakowski Sapieha 
stosował do p. marszałkowel Alek

s y Piłsudskiej Ust, w którym podał 
J">tywy przeniesienia zwłok ś. p. Mar
i k a Piłsudskiego z krypty Leonarda 

0 K r ypty Srebrnych Dzwonów. 
, Aleksandra 
?" a'a u s t e m 

Piłsudska odpowle-
na pismo ks. metropolity. 

s s g j 

Rc 
U 

ma"0* 

w o l n o w y s y ł a ć d o G d a ń s k a 
p a c z e k ż y w n o ś c i o w y c h 

Warszawa, 5 sierpnia. 
-Władze pocztowe ogłosiły zarządze-
%t . w którym przypominają o bez-
ju 8 l c dnym zakazie wysyłania do Gdań 
- P a c z e k żywnościowych, nawet za 
, rednictwen, polskiego urzędu pocz-

(;. w e 8 o w Gdańsku. 

O g ó l n o p o l s k i z j a z d 
n i * s * y c h f u n k c j o n a r i u s z y p a ń 

s t w o w y c h 
w Warszawa, 5 sierpnia. 

81 ^ dniach od 15 do 17 b. m. odbędzie 
e|0 ° 8. 6 'no.polski zjazd niższych fnnk-
Maj , u s z ° w państwowych. Zjazd zo-
łąCz

 Z w o ł a n y do Krakowa i będzie po-
°^ani y z s c h o d e m n a Wawel celem 

hołdu prochom Marszałka. 
He s

 C Z a s i e zjazdu omawiane będą róż 
» k c i a

D r a w y zawodowe, a między In. 
H U D o s a i n i ? s i e n I e s p e c ' a m e g 0 P ° d a t k u 

przeniesieniem zwłok Marszałka Piłsud 
skłego sprawa szacunku dla praw ro
dziny w tej dziedzinie. 

* ikową Piłsudska. 
Dnia 5 b. m. nuncjusz apostolski! W rozmowie została poruszona, na 

msgr. Cortesi odwiedził panią Marszał-it le wypadków ostatnich, w związku z 

P a t r i a r c h a B a r n a b a n i e z o s t a ł o t r u t y 

O r z e c z e n i e l e k a r z y - W y d z i e l i n y p o d d a n o b a d a m o m c h e m i c z n y m 

M i n i s t e r a r e s z t o w a n y 
n a d w o r c u , w Sofii 

* str, 
Białogród, 5 sierpnia. 

U a k donoszą z Solił, orzewód-
5lc>^ 0 nnictwa agrarnego, b. minister 

który powracał z podróży do 
'-ostał aresztowany na dwor-^ Sofi-

P n * - P ° wyjściu z pociągu. l ą i V V O c l y aresztowania nie zostały u-
przez władze. 

j * * w e z n a c z k i p o c z t o w e 
^ o b i z n ą M a r s z . Ś m i g ł e g o -

R y d z a 

Białogród, 5 sierpnia. 
(PAT) W związku z ciągle krążący

mi na terenie Jugosławii pogłoskami, iż 
powodem śmierci patriarchy Barnahy 
było otrucie, dziś w godzinach wieczor
nych podane zostało przez zarząd mia
sta Białogrodu do publiczne! wiadomo
ści oświadczenie lekarzy, którzy czu
wali nad stanem zdrowia patriarchy. 

W odpowiedzi na postawione im pi
semne pytania, lekarze zgodnie oświad
czyli, że patriarcha chorował na zatru-

I c»e organów pokarmowych z reporkti-
| sią na układ nerwowy. 

Bezpośrednim powodem śmierci by-
iło obustronne zapnlenie płuc i osłabienie 
I serca. Schorzenie to nie stoi w bezpo-

bami patriarchy, ale z uwagi na to, że 
cierpiał on dawniej na chorobę organów 
pokarmowych, można przypuszczać, i e 
istniała wogóle skłonność do chorób żo
łądkowych 1 serca. 

Poza tym zarządzona została anali
za wydzielin patriarchy w tutejszym 
centralnym zakładzie higieny. Badania 

średniej łączności z poprzednimi choro- ' dały również wynik negatywny. 

M e n . D a l a d e r c u d e m o r a i » f 

w k a t a s t r o f i e o h r ę . o w e r - T a r h . - ° C a i a ł 

Paryż, 5 śfcrpiia, 
(PAT) Minister wojny, Daiadier, któ-

ry odbywa obecnie wypoczynkowa po
dróż po morzu Śródziemnym, omal nie 
uległ bardzo poważnemu wypadkowi. 

Na Jacht „Velłela 2",'na którym znaj
dował się minister wojny, najechał na 

l.ewante. o 6 ndl. od fntpallo, lakiś ide 
znany parowie?, który wbrew obowią
zującym przepisom bynajmniej nie zbo
czył z drogi, celem przepuszczenia nad
jeżdżającego jachtu. 

Parowiec zmieni' kierunek dopiero 

D e l e g a c j a „ A r c o n i i " u M a r s z . Ś m i g ł e g o - R y d z a 

K o r p o r a n c i z ł o ż y l i M a r s z a ł k o w i w i z y t ę w p r y w a t n y m 
m i e s z k a n i u 

tę Marszalka Rydza na bankiecie ..Ar. 
conli" uznano w niektórych kołach poli
tycznych za pierwszy krok ku zbliżeniu 
obozu legionowego do młodzieży naro
dowej. 

Dwuch członków Str. Narodowego, 
którzy wzięli udział w bankiecie „Ar-
conii", zostało wówczas zawieszonych 
w prawach członkowskich. 

I,, W 2 . warszawa, 5 sierpnia. 
1» Doc • Z l t u z e m ^ s I a nowych znacz
ki ^ r s z i i t

W y c h opatrzonych podobiz-
*n' s 5 o Śmigłego-Rydza wartości 
Dicków I I S t a , o n o » ż e nakład tych 
*r*y. Wyniesie 14 ndlłonów egzem 

*83 
j y p i o m y n o s t r y f i k o w a n o 
* Ucze ln i ach p o l s k i c h 

Warszawa, 5 sierpnia, 
ubiegłego dwułecia prze-

i ^ c e *0 |>o u wyższych uczelniach w 
>y c h

n °s t ryf i | iac ję 283 dyplomów natt 
w y d a n y c h przez uczelnie za-

C%r *• 2 czego 167 dyplomów do-
V i ! l e d y c y n y . 

%^\T\ Tokio, 5 sierpnia. 
dwSi .^Kencja „Domei" donosi, że 
%*cl> v ^ i ^ n u , który w ostatnich 

\ ^ a l a ł nad Koreą, padło 130 za-

Warszawa. 5 sierpnia. 
Dziś przed południem siedmiu przed

stawicieli korporacji akademickie'! „ \ -
eonia", a mianowicie trzech członków 
zarządu i czterech iłlistrów udało sie do 
prywatnego mieszkania Marszałka Śmi
głego-Rydza, celem złożenia Naczelne
mu Wodzowi rewizyty za Jego znaną 
wizytę na bankiecie „Arconii *. 

jak wiadomo, w swoim czasie wizy-

O s t r e u l t i m a t u m A n g l i i d o g e n . F r a n c o 

z ż ą d a n i e m z w o l n i e n i a z a t r z y m a n e g o s t a t k u 
Londyn. 5 sierpnia. , szość załogi Basków stanowili „czer-

(PAT) Jak wiadomo, statek brytyj- woni", 
skl „Molton" w drodze z Bilbao do San| Forelgn OHice potwierdza, że nota 
tander z uciekinierami baskijskimi za - ,w sprawie statku „Molton" została Isto 

tnie otrzymana od gen. Franco. 
Przypuszczać należy, że rząd bry

tyjski wystosuje do gen. Franco ostre 
ultimatum, domagając się zwolnienia 
statku i Jego załogi w określonym ter-

trzymany został 14 lipca przez okręty 
gen. Franco. 

„Daily Express" donosi obecnie, że 
na dwukrotne żądanie brytyjskie, zwol 
iiienia tego statku, gen. Franco odpowie 
dział odmownie, twierdząc, że wiek-!minie. 

ło się uniknąć zderzenia. Cały przód 
Jachtu min. Daladier został zniszczony, 
a maszt przedni jest zupełnie strzaska-
ny. Następnie parowiec, nie reagując zu
pełnie na wołanie kapitana żaglowca, 
odjechał, nie ujawniając sweł nazwy-

Uszkodzony Jacht o własnych siłach 
powrócił do portu w zatoce PortoHno. 

Wadze włoskie rozpoczęły iuż do
chodzenia celem stwierdzenia nazwy 
statku, który najechał ha jacht. „Vel!e-
la 2" udaje się w najbliższych dniach do 
Genui, celem oficjalnego skonstatowania 
przez przedstawicieli towarzystwa 
asekuracyjnego doznanych awarii. 

Jak wiformuje korespondent ...lourna-
la", „Velle!a 2" nie zatonął w czasie zde
rzenia tylko dlatego, że posiada bardzo 
mocny kadłub stalowy. 

K a t a s t r r>fa j a s n o c h o i S u 

b : C l i i « i s f B ; n 

K o l e j j e s t o d p o w i e d z i a l n a 
z a n i e s z c z ę ś l i w e w y p a d k i p o d r ó ż n y c h 
Warszawa. 5 sierpnia. 

Sąd Najwyższy ogłosił niezmiernie 
ciekawe orzeczenie w sprawie proce
sów o odszkodowanie za nieszczęśliwe 
wypadki na kolejach. Chodź! w tym 
wypadku o cały szereg powództw zgła. 
szanych przez osoby prywatne, poszko
dowane w wypadkach kolejowych, 
przeciwko zarządowi PKP o odszkodo
wanie za straty materialne Jak 1 za 

krzywdy moralne. Oczywiście, również 
za kalectwa Itd. 

Sąd Najwyższy orzekł, że według 
kodeksu zobowiązań należy sie poszko
dowanym zadośćuczynienie od zarządu 
PKP. bez względu na stopień winy ko
lei w wypadku, a nawet bez względu naj 
to., czy kolej wogóle ponosi odpowie- 1 

dzialność za dany wypadek. 

K s i ę ż n a n a s z c z ę ś c i e n i e o d 
n i o s ł a ż a d n e g o s z w a n k u 

Łańcut, 5 sierpnia. 
Księżnę Lichtenstein, przebywającą 

wśród gości hr. Potockiego w Łańcucie, 
spotkała dramatyczna przygoda w pod
róży z Czechosłowacji do Łańcuta. 

Samochód księżnej Lichtenstein w 
drodze do Łańcuta napotkał na szosie 
jadące nieprawidłowo wozy chłopskie. 
Mimo sygnałów ostrzegawczych, nie 
zjeżdżały one na bok a jeden skręcił w 
ostatniej chwili, zajeżdżającej drogą 
ciężkiej limuzynie. 

Szofer zahamował .gwałtownie, a 
wówczas ciężka maszyna zarzucona, 
wpadła do rowu, przewracając się do 
góry kolami. Księżna Lichtenstein, 
oprócz wstrząsu nerwowego, nie od
niosła żadnego szwanku. Również i 
szofer wyszedł cało z wypadku, W sa-
mochodaie wybite są wszystkie szyby 

| i uszkodzona karoseria. 
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w o b a w i e p r z e d b o m b a r d o w a n i e m . — J a p o ń c z y c y u m a c n f p p 

p o z y c j e n a z a j ę t y c h t e r e n a c h . — W a l k i w o k o l i c y T f e n t s i n * * 
SZANGHAJ, 5 sierpnia. 

(PAT) Wobec rozszerzających się 
coraz bardziej wiadomości o bliskim wy 
buchu wojny chińsko-japońskiej 1 moż
liwości natychmiastowego bombardo
wania Szanghaju, około 60.000 chińczy
ków wraz z całym swym majątkiem u-
ciekło z dzielnic chińskich i północno-
zachodnich części §trefy międzynarodo
we] miasta do centrum szanghajsklch 
koneesji europejskie)}. 

Z Nanklnu przybyło do miasta włele 
tysięcy uciekinierów w obawie przed 
raidaml samolotów japońskich na stoli
cę rządu centralnego. Jednocześnie ~aś 
z Szanghaju bardzo wielu mieszkańców 
tego miasta ucieka w kierunku Nankl
nu, sądząc, iż tam będą bezpieczniejsi. 

Fala uciekinierów w jedną 1 drugą 
stronę była tak duża w ostatnich dniach 
że ruch kolejowy na trasie Szanghaj— 
Nankin musiał być znacznie powiększo
ny. 

Z miast położonych nad rzeką Yaiig-
Tse oraz ze wschodniego wybrzeża ciąg 
ną karawany uciekinierów do dzielnic 
centralnych kraju. 

Donoszą tu, że w odległości 50 kim. 
na południe od Tien-Tslnu w okolicach 
Ma-Chang toczyły śle walki. Również 

1 na północ od Pekinu doszło do silnych 
starć o posiadanie wzgórza Nan-Kuu. 

Oddziały umacniają się w okolicy 
Pekinu. Siły japońskie w Pekinie i Tien-
Tsinie oceniane są obecnie na 35 tys. lu
dzi. Przewidują, Iż japończycy skierują 
atak na południe na Tsang-Sien i Pao-
Ting, jak również w kierunku północ

nym na Czahar 1 Su-Yuan. Lotnictwo 
japońskie bombardowało ponownie 

Han-Kou. 
Szanghaj, 5 sierpnia. 

(PAT) Koła wojskowe w Paotingfu 
liczą się z możliwością dalszego posunie 
cia się japończyków w kierunki Pao
tingiu i Czangczu. Wojska japońskie w 

N a w i ą z a n i e r o k o w a ń p o k o j o w y c h ? 
A m b a s a d o r j a p o ń s k i z d ą ż a d o N a n k l n u 

Nankin, 5 sierpnia. 
(PAT) Przyjazd ambasadora Kawa-

goe, który w pośpiechu opuści! Tien-
Tsin, udając się do Szanghaju przez 
Dairen, oczekiwany jest w Nankinie z 
wielkim zainteresowaniem. 

W kolach politycznych przypuszcza 
ją, że Kawagoe może pozostać w Szang 
haju, przeprowadzając rozmowy wstęp
ne. 

Przyjazd Kawagoe, który jeszcze 
wczoraj był komentowany przez prasę 

chińską, jako zupełnie bezużyteczny, 
dzisiaj wprawdzie traktowany jest na
dal sceptycznie, ale w glosach pracy 
widoczne jest zaciekawienie propozy
cjami, jakie uczyni w imieniu swego 
rządu ambasador japoński. Do tej zmia- 1 Liną zamierza zorganizować fM*0 

Chinach północnych otrzymały 
znaczne posiłki. Ostatnio przybył 0 V 
podobno około 40 tysięcy żołnierz? 
pońskich. i0 

Japończycy budują fortyfikacje P° 
we w pobliżu Fengtai i Czangtsicn11 • 
na zachód od Pekinu. . g| 

Całe Chiny, donosi agencja ,.Ce11,, • 
News", oczekują ze spokojem 
Nankinu, gdzie marszałek Czang-™ ( 

Szek prowadzi rozmowy z ^Ttlw 
szefami prowincji, ustalając plan o?Ai 

nia. 
Tokio, 5 sierp" 1 3 , 

(PAT) Agencja „Domei" donosi: 
Wielkie wrażenie wywarły s , 

mości prasowe z Los Angeles, że K 
sel Hearn, były dowódca Czang- 1 ^ 

ny w nastrojach prasy, w cudzoziem
skich kotach Nankinu przywiązane 'est 
duże znaczenie. 

Czynione są w dalszym ciągu przy
gotowania wojenne. Nie oznacza to jed
nak, według chińskich kół politycznych, 
i< wojna jest nieunikniona. 

lotników amerykańskich, którzy 
by się do Chin. 

Każdy z lotników miałby do rozpjj 
rządzenia dwa samoloty. Rząd iaP°% 
zamierza w sposób formalny '^r°L 
uwagę rządu amerykańskiego na 1 

fakt. 

A u t o b u s w p a d ł d o p r z e p a ś c i 
10 p a s a ż e r ó w w a l c z y z e ś m i e r c i ą 

Soiia, 5 sierpnia. 
(PAT) W pobliżu miejscowości Ce-

larsco, autobus wiozący około 50 tury
stów, na skutek nieuwagi szofera spadł 
do przepaści, przy czym nastąpił wy
buch zbiornika z benzyną. 

10-ciu pasażerów walczy ze śmier
cią. Niemal wszyscy odnieśli cięższe i 
lżejsze obrażenia. 

H y d r o p l a n w y d o b y t o 
a l e p a s a ż e r o w i e z g i n ę l i 

Waszyngton, 5 sierpnia. 
(PAT) Departament marynarki o-

trzymał z Balbao (Panama) radiogram, 
donoszący, że po wydobyciu z morza 
kadłuba v. Inośamolotu „Santa Maria" 
stwierdzono, że katastrofa nastąpiła 
skutkiem wybuchu zbiorników benzyny 
w chwili, gdy samolot zetknął się z fala
mi morza. 

Jakkolwiek brak wszelkiej nadziei 
na znalezienie przy życiu lotników, po
szukiwania ich trwają. 

M i ę d z y n a r o d o w a p o ż y c z k a d l a C h i n 

w s o ś n i e 2 0 m i l i o n ó w f u n t ó w s z t e r l i n g ó w 
Londyn, 5 sierpnia. szterlingów. Pożyczka ta zagwarantowa dopodobnie cala suma pożyczki ^ 

nowana będzie w Londynie, a rząa ^ 
ski będzie dysponował nła w m i a / ^ 

(PAT) Agencja Reutera dowiaduje \ na byłaby wpływami z cel. 
się, że w czasie wizyty w Londynie ckiń | . S ^ z * *«• ż c P ? * * £ * a * 7 ! ? " 
, y . . . . . J , J zona do publicznej subskrypop, a zainte 

skiego ministra iinansów d-ra Kunga zo- j r e s 0 w a n e w n i c L s ą ) oprócz Anglii, rów 
stały ustalone zasady emisji pożyczki 
dla Chin w wysokości 20 mil. funtów 

nież Ameryka, Francja i Belgia. 
Agencja Reutera donosi dalej, że praw 

BHBRnn&BnEunHuni 

trzeby. Pożyczka częściowo m a 

iyta na konwersję dawnej wewaC 
pożyczki chińskiej. 

trzn1 
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* r a l 

% 

1 

lai„° 8 0 ( 3 

^k ln , . 

J/feści 

* C t < 

v a w 
i k o n 

r z e k o m o z e w z g l ę d ó w p o l i t y c z n y c h . — 
Londyn, 5 sierpnia. . mielników, przedstawiających rozwój 

(PAT) Pewną sensację wzbudziła w wypadków przed inwazją włoską oraz 
Londynie wiadomość, że pamiętniki b. przebieg kampanii abisyńskiej. 
cesarza Abisynii Halle Selassie, które! Pamiętniki zostały napisane oso-
młały niebawem ukazać się w tłumacze biścle przez Haile Selassie w języku 
nlu angielskim zostały nagle wycofanej amharyjskim I obecnie przygotowywa-

d r u k u p a m i ę t n i k 1 

W y d a w c y o d m ó w i l i w y d a n i a r Ę k o p i s ó * & n i ^ 

> i. 
^ n i e v 

d o r a d z i rady swych politycznych 
postanowił nie ogłaszać swych pa 
ków, tAf 

Względy, jakimi Halle Selassie ft, 
rował się powziąwszy tę decyzh?' ^, 
natury politycznej I nie z o s t a l ^ ( f ^ 
" " " " J 

z druku. ine było tłumaczenie angielskie. nione. Wydawcy augielscy 
Haile Selassie zawarł ubiegłej Jesie- Przed kilku jednak dniami adwokat rzekomo wydania rękopisów 

ni z angielską firmą wydawniczą urno- Haile Selassie powiadomił wydawców nowili zbadać cała sprawę, 
wę, zobowiązując się do napisania pa-'angielskich, iż cesarz, stosując się do 

1 ^ 

a» n i 0 S ( 

gaSmrzemia ń l u d z i e 

C u d y i n d y j s k i c h f a k i r ó w 

D o t y c h c z a s n a u k a n i e z n a l a z ł a n a n i e w y t ł o m a c z e n i a 

Bombay, w lipcu. 
Tyle razy czytało się i słyszało o 

cudach, czynionych przez fakirów i in
dyjskich yogów. Podobno nawet w Eu
ropie magicy potrafią naśladować in
dyjskie tricki. Kiedy jednak ogląda sie 
na własne oczy popisy Hindusów, czło
wiek mimowoli zadaje sobie pytanie, 
czy rzeczywiście to może być oszu
stwem. Pomiędzy sceną wielkiego eu
ropejskiego teatru, zasobną w światła, 
lustra, niewidzialne przewody, drzwi i 
klapy, a zwykłą łąką indyjską jest tak 
olbrzymia różnica, iż trudno metodami 
magików europejskich tłumaczyć wy
czyny indyjskie. 

W kwietniu b. r. odwiedziłem mo
ich przyjaciół, mieszkających na wy
spie Ceylon. Pewnego późnego popo
łudnia, kiedy piliśmy herbatę na weran
dzie, zjawił się w ogrodzie jakiś star
szy Hindus i spytał gospodarza, dr. Z., 
czy pozwoli on na urządzenie przedsta
wienia yogów. Mój przyjaciel zgodził 
się chętnie. Do ogrodu weszło 5 Hin
dusów. Wszyscy byli nieomal nadzy, 
nosząc tylko opaski dookoła bioder. 
Podczas, gdy czterej pozostali z tyłu 
zajęli się wbijaniem 4 pali w ziemię, pią
ty wysunął się na czoło i zaczął poka
zywać sztuki, dość zresztą niewybre
dne. Łykał więc olbrzymie kamienie 

wagi 5 kg., które później w niewytłu
maczony sposób zwracał, pożerał miał
ko tłuczone szkło, ogień, wsuwał sobie 
do przełyku długi miecz i t. d. Wszyst
kie te sztuczki są, oczywiście, dość 
znane, by budziły jakieś żywsze zain
teresowanie. Najwidoczniej chodziło 
mu o to, aby odwrócić uwagę od tego, 
co czynią towarzysze. 

Jak powiedziałem, wbili oni 4 pale 
mniej więcej dwumetrowej wysokości 
w ten sposób, iż tworzyły one jakgdy-
by cztery kąty namiotu. Wkrótce za 
rzucili na pale przyniesione z sobą płot 
no: namiot byl gotów, a przednia jego 
część składała się z zasuwanej z boku 
jakgdyby kurtyny. Wówczas Hindusi 
poprosili mego gospodarza o gruby 
sznur. Gdy przyniesiono zwoje sznura, 
jeden z Hndusów został przywiązany 
do pala w namiocie. Przywiązany zo
stał w ten sposób, że całe jego ciało 
zostało okręcone zwojami tak, iż nie 
mógłby on ruszyć ani ręką ani nogą, 
ani nawet szyją. Próbowaliśmy własno 
ręcznie, sprawdzaliśmy węzły — zda
wało się. że Hindus nalcem nie potrafi 
ruszyć. 

Wówczas zaciągnięto kurtynę, o 
której wspomniałem. Rozległ sie dźwięk 
piszczałek i bębenków. Po upływie mi
nuty kurtyna znowuż się rozsunęła. Ku 

wu wbito pal pośrodku łączki ^ . T J J 
dzie. O jakiś metr za palem p o ' 0 " 
drugi Hindus. Pozostali nakrył' K0 f 
gdyby obrusem i mruczeli nad 
kies zaklęcia. . _ „ f n si| 

Kiedy zdięli ów obrus, okazało 
• ale w iż Hindus nie leżat na ziemi, 

samej leżącej pozycji unosi s 
I wietrzu na wysokości 1/2 m- VV r 

naszemu niesłychanemu zdziwieniu 
Hindus był w dalszym ciągu przywią
zany do pala, ale nie z prawej lecz z le
wej strony. Jakim sposobem w ciągu 
jednej minuty zdołał on sam, albo z ja
kąś tajemniczą pomocą, oswobodzić się 
z jednego pala i przywiązać do drugie
go, tego zrozumieć nie potrafię. 

Zasunięto znowu kurtynę po to tyl
ko, by po chwili 'rozsunął ją. Hindus i oczach ciało jego jakgdyby 
przywiązany był już dó trzeciego pala. jnialo, podnosiło się coraz 

Zaciągnięto jeszcze raz kurtynę, a 
kiedy odsłonięto ją w namiocie nie było 
nikogo. Sam wszedłem do namiotu i 
przekonałem się, że nikogo w namiocie 
nie ma. 

Pozostali Hindusi przy dźwiękach 
piszczałek rozpoczęli jakiś monotonny 
śpiew. Nagle jeden z nich głośno coś 
zawołał. Z oddali usłyszeliśmy odpo
wiedź. Przywiązany przed chwilą Hin
dus biegi zdyszany z daleka i po kilku 
minutach przygalopowat do ogródka. 
Czy mógt on uciec z namiotu? Jakim 
sposobem, jeżeli to wszystko odbywa
ło się w biały dzień, w słońcu, skoro 
ogród pełen był ludzi z pośród służby, 
skoro wogóle w ciągu tak krótkiego cza 
su nie można przebyć dystansu tak 
wielkiego, jak ten, który przebył Hin
dus? 

'S i l ą 

i<» V i 

D a 

wreszcie doszło do dwuch ^ 0p&( 

Hindus leżał w powietrzu z g<° %p*'' 
tą na ręku zupełnie nieruchomo- ^ i i * 
nie jak gdyby pogrążony w g 

kataleptycznym śnie. *isrfL 
Znam już zgóry odpowiedz 0^?»' 

kich tych, którzy będą kpić i . p

n i e i j 
szych dwuch faktów. Powiedz 3 ' flC^ 
rzeczy nadprzyrodzonych. ^o'tvf0m 
wiście, wy zostaliście zahyP 1 1 0 

. Widzieliście pusty namio': ,ui\ , jllIP3 ,i< 
liście Hindusa wędrującego °" jgjjO 1 
słupa, widzieliście towarzysz' „jc V,, 
noszącego się w powietrzu. poP 
dzieliście rzeczywistości. k t 0

 z i łliy p 

stu polegała na tym, żc was j { 

tyzowano. tak 

Mój przyjaciel rzucił podejrzenie, że ' ko to, 

Ćiluostwo. Mam dowód. *rjC«tie'iSl 
było. Robiłem zdjęcia fotograf, < v s ^ 
zdjęciach tych widać ..jak by^ ^ 

to nie jest ten sam człowiek, ale może 
bardzo podobny do niego. W takim ra
zie, gdzie podział się Hindus z namio
tu? Dlaczego yogów była tak samo te
raz., jak i poprzednio pięciu? 

Drugi numer programu, którym się 
popisywali, byl niemniej frapujący. Zno 

tychczas jeszcze nikomu nie >- j . 
:ahvonotvzować kliszy. i^ja Lik' 

Cuda fakirów i yogów c Z J ^ 5 . / 
cze na wytłumaczenie. D o t y ^ ^ f ^ 
nie da' wyczerpującej a k r y

R ( K' 
powiedzi na nic. 

X *yv 
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^ k c j a r o b o t n i c z a o d m a w i a e g z e k u t y w i e p e ł n o m o c n i c t w d o z a w i e r a n i a 

k ł a d ó w w s p r a w i e P a l e s t y n y i ż ą d a z w o ł a n i a j e s z c z e j e d n e g o k o n g r e s u 

ttcftroofa k o n g r e s u s t * m i § t w % * * e ś o p r z e d ł o ż o n a foądzie 

n> p o n i e d z i a ł e k k o m i s j i m & n d a t o w e i J C i g i J L a w o d ó m 
7IlRVr.H R eło-onlo N ZURYCH, 5 sierpnia. 

1 d 2 isiejszym przedpołudniowym 
większością 285 głosów 

r°iekt rezolucji brzmi: 
6 . kong re s poleca eczel 

""^Mzftnl 
"rzeci\v wiłjiiszoscią ano gtosow 
lilo J*. 1 *5, plenum kongresu uchwa-
C r z e k s » ł ł e k w m y ^ ' k t o r e 8 : 0 ' kongres 
lą | * z t a«clć się ma w komisję politycz 
* ł w i a « ? , y w a 6 będzie narady przy 

* l a c « zamkniętych. 

tajne n i^ 2 , 4 , 3 < * p o Południu wznowiono 
tyla ° ° r a d y , w czasie których rozpo-

H ę dyskusja nad znanym wnlos-
J d r - Weizmanna. 

"aillczn(?b.ny p r o ' e k t rezolucji zgłosiła 
Pi mh 5 1 S z a I r a k c l a > a mianowicie gru-

°otnjcz a „Poale]-S]on" — „Hitach-
P*r 

rezc 
t r ż ^ ° n g r e s P ° ^ e c a egzekutywie ści-

kinu y _ ,

1

n a ^ międzynarodowego u-
^n, J "'storycznej więzi między naro-
»i p r a y

J

a o w s k i m a Palestyną, oraz peł-
hi sn , n a r o d u żydowskiego tak, jak 
S t^ skini y w y r a z w raandacIe P a , e " 

'o r], kongres upoważnia egzekutywę 
k\ t r e ^ 3 " ' c e , e m wyjaśnienia konkret 
\ , , S c l Propozycji rządowych w spra 
H g ^ o ^ z e n l a Państwa Żydowskiego 

tjty Rezultat tych wyjaśnień egzeku-
V i W m , l a przedłożyć nowowybra-

^ ^ongesowi. 
\ t v ^ 2 e d decyzją tego kongresu eg-

i 1^ a n ^ a n ' e i e s t upoważniona wiązać 
» S l / l h lau i w a ć Organizacji Sjonistycz-
I I K U S i S l k o l w i e k Planem, czy wnios 

styński w wypadku, jeśli egzekutywa 1 szczegółowego planu o tym, jak ma być 
uzyska od Kongresu żądane pełnomoc-1 powołane uo życia państwo arabskie i 
nictwa dla prowadzenia rokowań z wła j Państwo żydowskie oraz na jakich zą-
dzą mandatową, wyjaśnić należy co na 
stępuje: 

Jak przypuszczają rada Ligi Naro
dów po wysłuchaniu na sesji wrześnio
wej sprawozdania Komisji Mandatowe], 
powiadomi rząd angielski, że sprawa 
zniesienia obecnego mandatu palestyń
skiego będzie mogła być rozpatrzona, 
po przedłożeniu przez rząd angileski, 

sadach zorganizowana będzie admini 
stracja obszaru mandatowego Palesty
ny. 

W tym też czasie toczyłyby się ro
kowania między Anglią a Agencją Ży
dowską oraz między Anglią a przedsta
wicielami Arabów palestyńskich. Roko
wania te będą powiązane z pracami spe 
cjalnych komisji o których .wspomina 
sprawozdanie Komisji Królewskiej, jak 

E g z e k u t y w a s j o n i s t y c z n a z a a k c e p t o w a ł a 
w n i o s k i k o m i s j i k r ó l e w s k i e j j a k o p o d s t a w ę d o r o k o w a l i ? 

ZURYCH, 5 sierpnia. 
Organ kongresowy Judenstaatspar-

tel „Kongresstribiine" zamieszcza dziś 
doniesienie z Genewy o memoriale, któ
ry Egzekutywa Sjonistyczna złożyć 
miała w Komisji Mandatowej Ligi Naro
dów. 

Memoriał dotyczy wniosków Komi
sji Królewskiej o podziale Palestyny i 

utworzeniu państwa żydowskiego. 
W memoriale tym—jak donosi „Kon

gresstribiine" — Egzekutywa Sjonisty
czna informuje członków Komisji Man
datowej, że akceptuje wnioski Komisji 
Królewskiej o podziale Palestyny z pew 
nyml modyfikacjami jako podstawę do 
rokowań. 

komisja dla dokładnego wytyczenia gra 
nic, komisja dla uregulowania spraw fi
nansowych, transferu ludzi i majątków 
między nowymi państwami i t. d. 

Na podstawie ewentualnie osiągnię
tego porozumienia byiyby ustalone głów 
ne zasady form ustrojowych państwa 
żydowskiego i arabskiego. Uzgodniony 
tą drogą plan byłby przedłożony w Iz
bie Gmin. Po uzyskaniu sankcji parla
mentu projekt przedłożony będzie Li
dze Narodów. Dopiero po zatwierdze
niu projektu przez Ligę Narodów, Anglia 
przystąpi do rokowań z Żydami i Ara
bami w sprawie powołania prowizorycz 
nych rządów które obejmą władzę na 
odnośnych obszarach. Procedura ta bę
dzie, rzecz jasna, związana z szeregiem 

| przepisów przejściowych. Rządy pań
stwa arabskiego i żydowskiego zawrą 
przewidziane traktaty z Anglią uzysku
jąc możność wstąpienia do Ligi Naro
dów. 

Powyższa rezolucja będzie, rzecz 
jasna, aktualna tylko w tym wypadku, 
jeśli nie zajdą istotne zmiany w sytu
acji politycznej. 

•"owi - r y koliduje z mandatem lub 
p „ ! I e g 0 naruszenie 

assie 

' Bilbn' , 6 ^ 8 * Krupa robotnicza stanowi 
rn-rrinriania 

»a 
'Skn"' cytOW 

lejszą frakcję, gdyż rozporządza 
J o r!,,iie" , ir , 1atiir. ° ' 0 W a głosów, panuje tu prze-
' p a f H n \ . 2 , e . c y t o w a n a wyżej rezolucja oii«'f 

W i "aton \~" U 1 " v v e i i , n a n n a » przewiau-
' ja*" f w S z " " a s t upoważnienie egzekutywy 

AOIÓ^ t V I I j C c , a merytorycznych rokowań 
"' %ch w s Prawie szczegółów doty-

1 1 Projektu Państwa Żydowskie-

V foż3'!?!!*6' a Prawdopodobnie, ostat-

Hat 
, 1""ŁUOW, 

tonw e k d r * Weizmanna, przewidu-

D a j . 

ni(0- W n e posiedzenie odbędzie się 
^ W W d r S t t - T e g o ż d n l a ' p o g ł o s ° -
o l n # V aby W e i * m a n n uda się do Gene-
1] K°Jj<» ^Uli/ Przedłożyć uchwałę Kongresu 
id n<n> ""andatowej Ligi Narodów. 
izało 5
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{j 
ale w „a* 

zeszy ł 
wy**LJ 
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m m p f f i i i n s 

R o z r u c h y b y ł y m o ż l i w e w s k u t e k n i e z d e c y d o w a n i a a d n i n i s t r a c j i Genewa, 5 sierpnia. 
Na dzisiejszymi czwartkowym posie 

dzeniu, Komisja Mandatowa kontynuo
wała dyskusję nad sprawozdaniem admi 
nistracji palestyński ej za rok 1936. 

Szereg członków komisji ostro zaata 
kowal zbyt tolerancyjny stosunek rządu 
palestyńskiego do urzędników arab
skich, którzy w specjalnym oświadcze
niu solidaryzowali się z arabskim ru-

tejjo powodu, że rząd palestyński do
puścił do tak jaskrawego podkopania 
jego prestiżu. 

Przedstawiciele władzy mandatowej, 
minister Ormsby Gore i H. Hall, usiło
wali usprawiedliwić postępowanie u-
rzędników arabskich tym, że byli oni 
pod nieustannym terorem ekstremistów 
arabskich. Poza tym tą drogą uniknięto 
akcesu urzędników arabskich do straj-

chem terorystycznym. Członkowie korni (ku generalnego. 
sji Mandatowej wyrazili zdziwienie z I Z kolei Komisja Mandatowa przys-tą 

piła do przedyskutowania zasadniczej 
sprawy, która będzie miała znaczny 
włpyw na ukształtowanie się opinii ko
misji, mianowicie, czy przyczyny rozru
chów tkwią w samym mandacie, czy też 
działały zgela inne czynniki. Kilku człon 
ków komisji wyraziło opinię, że roz
ruchy mogły wybuchnąć tylko na skutek 
niezdecydowanej postawy rządu pale
styńskiego i jego chwiejnej polityki, któ
ra nie urzeczywistniała postanowień 
mandatu. 

de 

e t' l k, r# 

m 

s z a p r o c e d u r a 
I \V z Zurych, 5 sierpnia. 
^ ' i a k ' ą ^ u z z y w y m zainteresowa-

^kształtuje się problem pale-

iłlS^I P o ż a r w T e l - A v i v 
w V n o s z q p ó ł t o r a m i l i o n a 

f r a n k ó w 

Ij^ATj ^ v ' v ' 5 s i e r P n i a . 
H l̂Or ^ b , e S ł e J nocy wybuchł po-

, e So pastwą padło kilka magazy 

C h ł o p i p r z e c i w e k s c e s o m a n t y s e m i c k i m 

T a r g i w w o j . k i e l e c k i m o d b y w a j ą s i ę w s p o k o j u z u d z i a ł e m Ż y 

d ó w . — A k c j a b o j k o t ó w w z m o g ł a s i ę n a t o m i a s t w K a l i s z u 
Warszawa, 5 sierpnia. 

Do Warszawy w dalszym ciągu nad 
chodzą wiadomości o nieustającej kam
panii bojkotowej w Kaliszu, gdzie docho 
dzi do różnych scysyj. 

Ekscesy antyżydowskie miały rów 
nież miejsce w Różanie, dzięki jednak 
energicznej postawie miejscowej policji, 
nie dopuszczono do zaburzeń. Głównych 
prowodyrów aresztowano. 

n 

( ( / k o ś c i ą . Straty wynoszą prze 
, a miliona franków. 

^ c y b e z m e t a l i 
u in i ° r e m o n t o w a ć s k l e p ó w 

°&z z e z w o l e n i a 
i^r*^ Berlin. 5 sierpnia. 
( t |jj% obowiązek oszczędzania ma-

"^owianych rozciągnięto na 
i \ l \ a

U d ° w y | przeróbki sklepów. 

% V C*"*' k r a t ' s z y , d ó w 1 r e ' , t l a n l 

Se t . y w a ć możliwie najmniejszą 
i O I u -
> !tkł 

y Przebudowy sklepów nale-
% V V a ć w odpowiednim urzędzie 

s i ł* o zezwolenie. 

J e d e n z u c z e s t n i k ó w z a j ś ć w C z ę s t o c h o w i e 

s k a z a n y n a 10 m i e s . w i ę z i e n i a z a o k r z y k : „ M e c h ż y j e 
r e w o l u c j a n a r o d o w a ! " 

Częstochowa. 5 sierpnia. 
(PAT) W dniu 20 czerwca rb., naza

jutrz po zabójstwie ś. p. Stefana Bara
na, w Częstochowie, w czasie wynik
łych zajść, jeden z demonstrantów 
wzniósł okrzyk: „Niech żyje rewolucja 
narodowa!" W związku z tym w dniu 
wczorajszym przed sądem stanęło 3-ch 
oskarżonych pod zarzutem nawoływa
nia do zbrodni stanu i zmiany przemocą 

ustalonego przez konstytucje ustroju 
państwa. 

Sąd uznał winę Władysława Kaszte
lana za udowodnioną i skazał go na 10 
miesięcy więzienia z zaliczeniem aresz
tu prewencyjnego od 20 czerwca rb. i 
zawieszeniem reszty kary na przeciąg 
lat 4-cii. 

Pozostali dwa] oskarżeni w braku 
dowodów winy zostali uniewinnieni. 

F r a n c u z i — „ n o s i c i e l e b a k t e r y j " 
m a j ą b y ć p r z e z gen. F r a n k o u ł a s k a w i e n i 

Hendaye, 5 sierpnia. 
(PAT) Dwaj Francuzi, oskarżeni o 

szpiegostwo i próbę rozpowszechniania 
chorób zakaźnych na tyłach armii gen. 
Tranco, osadzeni są w jednym z poko
jów merostwa w Irunie. Jeden z nich 
Bougucnnec, jest dziennikarzem, drugi 
zaś — Chabras — jest artystą filmo
wym. 

Korespondent Havasa otrzymał ze

zwolenie na odwiedzenie ich i rozmó
wienie się z nimi. Obaj są zupełnie zdro 
wi i oświadczają, że przez cały czas byli 
zupełnie dobrze traktowani. Zamieszku
ją oni w pokoju, który nie przypomina 
wcale ccii więziennej, tak, z* nawet w 
oknach nie ma krat. Nie iest rzeczą wy
łączoną, iż w niedalekiej przyszłości 
obaj Francuzi, skazani, jak wiadomo, na 
karę śmierci, będą ułaskawieni. 

Żydowskie organizacje kupieckie w 
Warszawie otrzymały wiadomości o cał 
kowitym uspokojeniu na terenie woje
wództwa kielckiego, gdzie targi odby
wają się normalnie. Szczególnie sym
patyczne wieści dochodzą ze wsi Pod« 
worze w wojew. kieleckim. Targi \f. 
całe] te] okolicy odbywają się stale przft 
udziale Żydów w zupełnej zgodzie 1 hall 
monii. 

Należy zaznaczyć, że miejscowi chło 
pi z księdzem na czele, energicznie 
przeciwstawili się wszelkim próbom za 
kłócenia spokoju. 

S t r a j k k o l e j o w y 
w S t . Z j e d n o c z o n y c h z a ż e g n a n y 

Waszyngton, 5 sierpnia. 
(PAT) Groźba strajku 800 tys. kole

jarzy została zażegnana w drodze roz-
jemstwa, zarządzonego przez władze 
związkowe Stanów Zjednoczonych. 

„ M e i n K a m p f " 

d o z w o l o n y w A u s t r i i 
Wiedeń, 5 sierpnia. 

(PAT) Zniesienie zakazu rozpowszecb 
niania książki kanclerza Hitlera „Mein 
Kampf", postanowione zasadniczo przy 
zawarciu układu prasowego austriacko-
niemieckiego weszło w życie z dniem 
dzisiejszym. 
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J ł n s t o n t h u r t h i l t 

b. minister Wielkiej Brytanii 

Z P I E C Z E N S T W O P O D Z I A Ł U 

Jeden z najstarszych 1 nalznakoinlt-
szycli polityków brytyjskich, sir Wlnston 
Churichlll, wielokrotny minister Wielkiej 
Brytanii, członek Królewskiej Rady Pry
watnej, poseł do Izby Gmin 1 współautor 
przyjętej przez Izbg Gmin rezolucji w 
sprawie Palestyny, ogłasza sensacyjny 
artykuł na temat planów podziału Pale
styny. (Przyp. Red.). 

Byłoby oczywiście głupotą i grubi-
Jaństwcm traktowanie bez respektu 
sprawozdania i wniosku Komisji Kró
lewskiej, złożonej z łudzi bardzo do
świadczonych, wybitnych i pozbawio
nych wszelkich uprzedzeń Jakiejkol
wiek bądź natury. Rząd, który Komisje 
mianował, zobowiązany jest szczegól
nie do zbadania jej zaleceń z najwyższą 
uwagą. Mimo to, mając nawet najlepszą 
wolę, nikt nie może zaprzeczyć, że plan 
podziału Palestyny na trzy części jest 
aktem rozpaczy. Jest wyrazem uczucia 
zmęczenia i • pragnienia pozbycia sie 
zbyt ciężkiej i niemożliwej do dalszego 
znoszenia odpowiedzialności. 

t Czy rzeczywiście trudności realiza
cji planu sjonistycznego są tak wiel
kie, Jak je opisują? Czy rzeczywiście 
przedsięwzięcie nie udało się zupełnie? 

Jednak w ciągu 16-tu lat, które u-
płynęły pd obdarzenia Wielkiej Bry
tanii mandatem palestyńskim, wiele 
incydentów załatwiono i nie da się za
przeczyć, że Palestyna dokonała wiel
kiego dzieła rozwojowego. Bogate mia
sta i gminy powstały tam, gdzie istniała 
odwieczna nędza. Pęki drzew palmo-' 
wych i pomarańczowych rzucają do-, 
broczynny swój cień tam, gdzie od wie
ków rozpościerała się piaszczysta pu- | 
stynia. Rolnictwo i przemysł rozwinęły' 
się w równym stopniu. Miliony, zebra- ' 
ne wśród Zydó>? całego świata, zrodzi-, 
ły nowe życie N Palestynie. Rozwinął 
się handel i wzrosły dochody skarbu 
brytyjskiego. 

Kiedy przed trzema laty po raz 
ostatni zwiedzałem ten kraj, byłem 
oczarowany. Pięć wielkich dróg, owe 
budynki i plantacje, dostatek jednaki 
wśród Arabów i Żydów — wszystko 
to rodziło poczucie zachęty do dalszych 
prac tym większe, że porządek utrzy
mywany był przez szczupłe i nieko-
sztowne dla ludności siły wojskowe i 
policyjne. 

Te wspaniałe perspektywy zostały 
zaciemnione, a częściowo nawet zbu
rzone przez wypadki ostatnich dwuch 
lat. Wielka misja rozwojowa i wielkie, 
dziejowe doświadczenie zostały boleś
nie uderzone przez oddźwięk wypad
ków, rozgrywających się poza grani
cami Palestyny. Wielka Brytania nie 
ponosi w tym winy. Okrutne prześlado
wania Żydów w Niemczech i eksploa
tacja antysemityzmu jako środka doj
ścia do władzy przez siły reakcji spo
łecznej, s tworzyły problem wygnań
ców, identyczny z problemem hugono-
tów w XVH-ym wieku. 

Obowiązek przyjęcia i udzielenia po
mocy tym wyjętych spod prawa powi
nien być rozdzielony pomiędzy kraje 
wolne 1 bogate, rządące się parlamen
tarnie. Wielka Brytania wykonała swój 
obowiązek. Ameryka zdziałała równie 
wiele. Ale wypadki niemieckie ryko
szetem uderzyły w Palestynę. Imigra
cja żydowska wzrosła nagle do 30 ty
sięcy, a nawet 40 tys. osób rocznie. Imi
gracja ta może nawet nie przewyższyła 
ekonomicznej pojemności Palestyny, 
ale postawiła Arabów wobec perspek
tywy nle-ewolucyjnego wzrostu lud
ności żydowskiej, wobec widma zale
wającej ich inwazji, która zdawała się 
wróżyć przyszłe poddaństwo arabów. 

Prąd zbyt wysokiego napięcia prze
puszczony został przez kable i kable 
stopiły się. Fakt ten może być okazją 
do naprawienia kabli i zmniejszenia na
pięcia prądu, ale impewno nie Jest po
wodem do Oświadczenia, że używanie 
elektryczno-ci jest woróle ;iiebezpiecz-
ne dla cywilizacji!.!-

Zgłębiając zagadnienie palestyńskie, 

dochodzę do przekonania, że Jego roz
wiązanie Jest kwestią cierpliwości. Mo- 1 

żeby znaleźli się ludzie, k t ó f - potrafi-! 
Hby przekonać obie strony, że kompro
mis i cierpliwość doprowadziłyby do. 
współżycia^ w dostatku przy wzrasta-
jącym rozwoju gospodarczym ich zie
mi ojczystej. Niewątpliwie brak nam ta- j 
kich ludzi. Bezlitosny los usunął zbyt, 
wcześnie płk. Lawrence'a... Komisja; 
Królewska poszła w innym kierunku... ; 

Terytorium palestyńskie, wyznaczo
ne dla Żydów, nie M'iększe od jednego 
hrabstwa angielskiego, mieści Już lud
ność o gęstości 140 osób na km. kwadr. 
Gęstość ta równa się gęstości zaludnie
nia Niemiec i Angli, a jest dwukrotnie 
wyższa aniżeli gęstość zaludnienia 
Francji. Jakżeż w tych warunkach moż 
na przewidywać, że tak zaludnione te
rytorium będzie mogło dać schronienie 
większej jeszcze liczbie Żydów, prze
śladowanych i wypędzanych z tak 
wielu krajów? Nawet na tym ograni-

jczonym terytorium jest rozsiedlona co 
najmniej taka satna liczba Arabów jak 
i Żydów. Jeżeli jest prawdą, że Żyd i 
Arab nie mogą żyć obok siebie na Ca-
ŁOŚCI ich ziemi ojczystej, to Jakżeż 
wierzyć można, że będą mogli żyć w 
spokoju obok siebie w wąskich grani
cach CZĘŚCI tego kraju? 

Czyż te same wypadki, które stwo
rzyły w Palestynie stan chaosu, nie 

powtórzą się wewnątrz miniaturowe
go państwa żydowskiego? 

A względy wojskowe? — Wydaje 
się, że Komisja Królewska nie zastana
wiała się nad nimi zupełnie. Z Jedne] 
strony państwo żydowskie — bogate, 
przeludnione, ofenzywne gospodarczo 
na równinach i na brzegach morza, a 
wokoło na pagórkach i płaskowzgó-
rzach, ciągnących się w pustynie bez 
granic — Arabowie, wojowniczy Ara
bowie z Syrii, Transjordanii i Arabii, 
popierani przez siły zbrojne państwa ^ 
arabskiego w Iraku. Ależ to nieustająca' 
groźba wojny!!!... 

A w środku — drobne siły wojsko-J 
we Wielkiej Brytanii, zajmujące Ziemie 
Świętą i kilka punktów strategicznych.. 

Dla utrzymania swej niepodległości 
państwo żydowskie będzie musiało być 
uzbrojone po zęby, ale jak długo sy
tuacja taka będzie tolerowana przez li
czne szczepy arabskie, popierane w do
datku przez dwa suwerenne państwa 
arabskie: — w Palestynie i Iraku? Nikt 
na to pytanie nie udziela odpowiedzi... 
Czy można wierzyć, że Arabowie przy
glądać się będą bezczynnie wznoszę-

jniu, dzięki siłom i kapitałom żydow-
Jstwa światowego, wielkiego państwa i 
potężnej armii żydowskiej', wyekwipo-

iwauej w najbardziej nowoczesne środ
ki walki? I jeszcze więcej: — jeżeli kie 
dyś armia żydowska osiągnie wysoki 

stopień przygotowania wojennego- ),, stopień przyKuiuwcuua nujw. . 
wolno wierzyć, że żydzi sami « i e % 
cą zwrócić się ofenzywnie P r Zf c ' | eji 
Arabom w poszukiwaniu nowych < 
dla siebie? x 

1 W obu wypadkacii n iebezpjc^ 
U | s t w a , które powstaną dla gar< , i z°% 
a-l administracji brytyjskiej w icli s t % 
-'neutralnej, będą przecież nieskoii^* 

większe, aniżeli te, które istnieją o D jj 
nie, a o których jestem przekona 1 1 5^ 
można Je przezwyciężyć. Rady 
Królewskie] przypominają mi P 0 ^ ) 
szlanki słonej wody człowiekowi, K l 

tonie w morzu... ... 
Rząd brytyjski nie był w s t a n i e j 

ja śnić, w Jaki sposób ma zamiar 8 | 
rantować państwom żydowskie"1' 
arabskiemu oraz mniejszościom 
dowym w obu tych państwach 
ruszalności ich terytoriów i praw. l \ 
czasem gwarancje te mają dla ' t 

kształtu problemu palestyńskiego 
czenie kapitalne. 

Rozwiązanie, proponowane ^ W £ wiązanie, pi ujj.»m>™ 
Komisję Królewską stwarza — 
inaczej — dla Wielkiej Brytanii flic* 
pieczną pułapkę nad morzem Śród 2 1 , 
nym, bo przecież ciemne siły faszP' 
skie i hitlerowskie nie omieszkają r j 
wlnąć intryg i propagandy, ma jg j 
na celu stworzenie dla Wielkiej J»" 
nil poważnych, wielkich trudności-

S y t u a c j a g o s p o d a r c z a w e F r a n c j i 

u l e g ł a p o l e p s z e n i u — s t w i e r d z a m i n . B o n n e t 1 
Paryż, 5 sierpnia. | nia ruchu w przemyśle budowlanym. c y ^ a ^ ^ J e c ^ . t ą k ^ e I zwolennicy 
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(PAT) Rząd zamierza w najbliższym i 
czasie wydać szereg dekretów o cha- \ pe lcre t ten będzie przadstawtony do 
rakterae ekonomicznym, mającym n a ! P ? d P l s u prezydentowi Lcbrun na na,-
celu uregulowanie różnych przejawów i bhższym posiedsennu rady ministrów, 
życia gospodarczego. W pierwszym rzę I k . t o r e o.'dbędzie sie około 20 b. m. Po-
dzie rząd pragnie znieść postanowienia ;• siedzenie to będzie poświęcone przede 
dekretu rządu Lavala, obniżającego ko- wwysUkrai sprawie reorgamzacji. fcole,-
morne o 10 proc., pod warunkiem jed- n , c t y a ' . k t o r f l ?*>™™}*. » P ° r ° -
nak, że właściciel domu przeprowadzi ™nuenm z komisją międzymin^s eriatoą 
remont swej nieruchomości. W ten spo m i n " s ł c * r o , b ó t P ó ź n y c h QueiUe. 
sób minister Bonnet nawiązuje właści- Zagadnienie zwyżki cen niepokoi 
wie do projektu b. ministra gospodar- już od dłuższego czasu nie tylko sfery 
siwa w gabinecie Bluma p. Spino.ce, I iządowc, lecz także i szerokie masy' opi-
który pragnął przez wydanie lego ro- nii francuskiej. Zwyżkową' tendencję, 
dzaju dekretu przyczynić się do ożywię cen stwierdzają już nie tylko przeciwni-

F o r t y f i k a c j e n i e m i e c k i e n a d g r a n i c ą p o l s K 

w y b u d o w a n e z o s t a ł y n a w z ó r f r a n c u s k i e ) l i n i i M a g i * 1 ^ 
- • Maginota 1 posiada wiele K»' ł v 

ludowego. 
Mjnjjjter, finansów; Bonnet ^wYg 1 ^ 

sobotę przemówienie ,,"k>tó ,re'bedzi c \'^ 
miłowane przez radio. W mowie t«M 
nister Bonnet, jaik informuje ,.L e >Ą 
tal", zamierza przedstawić bilans s? J 
cji finansowej, która była niezwyW? J 
dna, a następnie uległa polepszej" t 

skutek ostatnich zarządzeń wY d 3 i r 
przez rząd! Minister ma również-P%i 
ślić, iż sytuacja może ulec dcH^rj 
naprawie tylko w atmosferze ła*" 1 ' y 
spieszonego tempa pracy, do &*?Ji> 
zbędne jest unikanie jałowych 

Wrocław. 5 sierpnia 
Wzdłuż całej granicy polsklei od sze

regu miesięcy prowadzone sa inłensyw-
j ne prace fortyfikacyjne, mające na celu 
wzmocnienie linii rzeki Odry. 

Nadgraniczny pas fortyfikacyj nie
mieckich dzieli się na trzy odcinki. 

Pierwszy odcinek ciągnie sie wzd'uż 
górnego biegu Odry od Wrocławia 
przez Głogów, aż do załamania Odry w 
pobliżu miejscowości Griinberg. Oparty 
o silną i stale wzmacniana fortecę Wro
cław, odcinek ten składa sie z fortów i 
blokhauzów betonowych, wybudowa
nych po obu brzegach Odry. P rzedę t -

nie pięć do siedmiu fortów wypada na 
jeden kilometr. 

Forty te są uzbrojone w ciężką i lek
ką artylerię, karabiny maszynowe, arty
lerię przeciwlotniczą i reflektory. 

Odcinek śodkowy, który składa się 
z trzech równoległych pasów fortyfika
cyj, zawarty jest w łuku jaki tworzy 
Odra i Warta. 

Trzeci odcinek tego systemu fortyfi
kacji nadgranicznej biegnie od War ty 
w kierunku północnym aż do morza. 
Jest to odcinek pomorski, który kończy 
się przy Słupsku (Stolp). Odcinek ten 
wybudowany Jest na wzór słynnej linii 

N o w a l i s t a o d z n a c z e ń 

u k a ż e s i ę w „ M o n i t o r z e " w c i ą g u b . m . 
Warszawa. 5 sierpnia 

(PAT) Wychodząc z założenia, że 
odznaczenia państwowe winny docierać 
przy wyborze kandydatów do wszyst
kich warstw społecznych i wszystkich 

i nawet najbardziej odległych zakątków 
; państwa, prezes rady ministrów wydal 
'przed kilkoma miesiącami zarządzenie 
\ przeprowadzenia we wszystkich gmi-
. nach ankiety, mającej na celu ustalenie 
ilości osób już odznaczonych oraz przed 

1 stawienia nowych wniosków o odzna

czenie tych osób, które szczególnie się 
zasłużyły na polu pracy s>potecznej i za
wodowej, zwłaszcza w gminach dotąd 
pominiętych przy odznaczeniach. 

Obecnie prace w tym kierunku do
biegają końca i odznaczenia te będą o-
głaszanc w „Monitorze Polskim" w cią
gu bieżącego miesiąca. 

Najbliższy „Monitor" obeimie już od
znaczonych z terenu województwa war
szawskiego. 

podziemnych. 
W tym systemie fo r ty f ikacy jny 1 

za właściwymi fortyfikacjami. \ctf\ 
kowo budowane są drogi str"a*e^.0j*^ 
autostrady oraz liczne lotniska % 

w e z podziemnymi hangarami-
Rozbudowa sieci lotnisk i a[.n\Ą* 

prowadzających do granicv " f 

wskazuje na ofenzywny c h a r a l i 

tyfikacyj. . 
Zaznaczyć należy, że miC^yjiiJj 

położone w rejonach f o r t v f i K a ^ ' ' | 
obsadzone są przez specjału 6 

Grenzschutzu. At^l 
Prace fortyfikacyjne p r o ^ 1 i. f. 

przez specjalne oddziały 1°°^ VJ 
czym robotnicy aż do u k o ń c 2 ^ ^ 
nie korzystają z -urlopów i \0>* 
W razie choroby są leczeni w" 
miejscowych. 

Warszawa. - J ^ ł J 
W Teatrze Narodowym * jmś 

wie pełnił służbę strażak. *«»w$ 
Ustalono, że Małecki, którV v^jr 
straż od 2 lat, dokonywał sVs ^ 
nych kradzieży rekwizytów , / 
by, a nawet mebli. rf $ ft. 

Dziś schwytano strażaka 
bie znakomitego artysty, 
grzyna, w tym czasie, gdV 8 

na scenie. 
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t t o n S - 8 , 0 Ł ó d ś w wręgach tej 
cieli g m } a l a m z s w y c h Przedstawi-

• Pośród akademików polskich, 
w Krakowie, działaczy. Zw. 

Reckiego i drużyn strzeleckich. 
• A'a czele tych łodzian—pierwszych 
WH?słów s t a ł dzisiejszy generał Nor 

Z e " 8 e b a u e r * Widzewa, 
'tou 6 ' g 0 sierpnta do połowy listopada 
hi r o k u miasto nasze dało Legionom 
' 2 Ponad trzystu ochotników, którzy, 
gvrzez kordony wojsk walczących 
Zdarli sie pod sztandary Józefa Pił-
msSeSo i Rydza-Śmigłego. 
v Wasto samo dzień 5 sierpnia przc-
*'° u> panicznym strachu na skutek 
'imania dnia tego pierwszych wieści 

0 'bombardowaniu Kalisza przez opraw -
L^kiego Preuskera: był to przed-

Wszelkich dobrodziejstw, jakich 
l0Shśmy sie spodziewać po Niemcach. 

h*-kres t e n w żydu Łodzi opisuje zna-
Qmicie sumienny badacz dziejów nasze-

Zrasta p. Mieczysław Hertz w swym 
„Łódź w czasie wielkiej wojny", 

J^ecając sierpniowym dniom Łodzi 
1 4 r. dłuższych Mika rozdziałów. 

Ż Y W Y T R U P W P A B I A N I C A C H 

M ą ż „ u ś m i e r c i ł " s w ą ż o n ę , a b y p o b r a ć z a s i ł e k p o g r z e 

b o w y . — L e k a r z s k a z a n y n a 3 m i e s i ą c e z a w y s t a w i e 

n i e ś w i a d e c t w a z g o n u o s o b y ż y j ą c e j 
Przed sądem okręgowym toczyła 

się w dniu wczorajszym rozprawa o 
niezwykłym podłożu: lekarz odpowia-

uie Kołodzieiowej. Mąż prosił doktora 
o świadectwo zgonu. Lekarz oczywista 
oświadczył, iż musi stwierdzić zgon i 

dat za wystawienie świadectwa zgonu musi zobaczyć ciało. Jednak Kołodziej, 
osobie żyjącej. 

Okoliczności niecodziennej tej spra
w y przedstawiają się jak następuje: 

Dr. Józef Seidler, zam. w Pabiani
cach przy ul. Południowej 1 przez dłuż
szy czas leczył chorą ginekologicznie, 
Janinę Kołodziej, na której dokonał za
biegu. W dniu 8 lutego r. b. już po dłuż
szej pauzie w kuracji zgłosił się do le
karza mąż pacjentki, Franciszek, przy
pomniał się doktorowi i przypomniał 
mu swą w swoim czasie chorą żone. 
po czym zakomunikował podsądnemu 
wczorajszemu tragiczną wieść o zgo-

wysuwając najrozmaitsze względy i o-
koliczności, prosił I nalegał, by lekarz 
wydał świadectwo na rękę w swoim 
gabinecie. Doktór uległ 1 dokument wy
stawił. 

Kołodziej udał się z aktem zejścia do 
paraf i w Pabianicach, która ze swej 
strony sporządziła odnośny akt, nie po
minął biura ewidencji ludności i wresz
cie, zaopatrzony we wszystko co po
trzeba, zgłosił się do pierwszej pabia
nickie] kasy pogrzebowej, które] był 
członkiem po zasiłek pogrzebowy w su
mie 200 złotych. 
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Dziś Przem, Pańskie 
Jutro Kajetana W. 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 04.27 
Zachód księżyca 19.11 
Długość dnia 
Ubyło dnia 
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19.21 
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w i a d o m o ś c i 
. WYCIECZKI RADNYCH n a roboty publjcz-
(t! ,pr°w»dzone na terenie Łodzi, organizuje za-
>j ""efekt, Pierwsza wycieczka odbędzie tlę. 
^ I t t U b. m. o godz. 10-e| rano, Radn| zwłe-
V 1 " r x , d i e n , a kanalizacyjne I wodociągowe, 

*Uka odcinków robót publicznych. 

Oj^^ZNICA WYMARSZU PIERWSZEJ KA-
"SJ przypada w dniu dzisiejszym. ,W zwląz-

1̂  s * y , B Robotniczy Instytut Oświaty 1 Kultury 
>,4

 e ' W u Żeromskiego postanowi! zorganłzo-
^*eh k l l k u w,SK»zycn labryk w Łodzi 
**lk l "kademle, poświęcone wspomnieniom 
lic Pionowych. Pierwsza akademia odbędzie 
»Uj , n*dchodzącą niedzielę o godzinie 6-eJ w 
0,M ,uł»n pracowników zakładów Scheiblera i 

N o w o s z p i t a l w E o d z i 

w K r ó M c e o d c l c s i i « 9 b ^ d z t i < e d a u ź i e ^ h u 
Na nadchodzący wtorek, dnia 10 

b. m. na godz. 8 wieczór, zwołane zo
stało ponowne posiedzenie komisji fi-
nansowo-budżetowej, celem załatwienia 
kilku aktualnych spraw. 

Jak się dowiadujemy, na posiedze
niu tym omówiona będzie sprawa za
ciągnięcia dalszych pożyczek z Fundu
szu Pracy na rozszerzenie planu robót 
sezonowych w Łodzi, dla wykonania 
nakreślonego programu 1 zatrudnienia 
pozostałych bezrobotnych. 

W sprawie te] podjął także Interwen 

|c]ę p. prez. Godlewski, który wyjechał 
w dniu wczorajszym do Warszawy. 

Poza tym na posiedzeniu komisji fi-
nansowo-budżetowej naczelnik wydzia
łu zdrowotności publicznej p. Kempner 
zreferuje sprawę oddania z dniem 1-go 
października r. b. do użytku nowego 
szpitala miejskiego pod wezwaniem 
św. Antoniego. Szpital ten mieścić się 
będzie na ul.Przędzalnianej na terenie za
budowań przemysłowych Scheiblera i 
Grohmana, (k). 

Pani Koiodziejowa, w księgach już 
należąca do nieboszczyków, żyła tym
czasem jako żywy trup i choć nie cie
szyła się specjalnie dobrym zdrowiem, 
jednak jadła 1 piła w przytułku pabiani
ckim, gdzie ją ulokował skrzętny mał
żonek. 

Rzecz wyszła na jaw po stosunkowo 
dłuższym czasie i Kołodziej został po
ciągnięty do odpowiedzialności karnej 
za oszustwo. Sprawa zakończyła się o-
czywista wyrokiem skazującym. 

Z kolei ręka sprawiedliwości zwró
ciła się przeciwko lekarzowi, który 
zresztą, gdy tylko dowiedział się o 
Istotnym stanie rzeczy, sam złożył prze 
ciwko sobie odpowiedni meldunek w 

policji. 
Rozprawie wczorajszej przewodni

czył sędzia Walczak, oskarżał wicepro
kurator Walkiewicz, który w swym 
przemówieniu podkreślili iż lekarz jest 
winnym karygodnego lekceważenia 
swych odpowiedzialnych obowiązków. 

Sąd skazał dr. J. Seidlera na 3 mie
siące aresztu z zawieszeniem wykona
nia kary. (g). 

C e n t r a l n a d r u k a r n i a k o m u n i s t y c z n a 
w u ( U r n * a z o s t a ł a i v l o d z i 

Wczorajszy 

a*na. 

BEZROBOCIA w województwie 
"̂>du *an°towany został przez woj. biuro 

*S j U u P r*cy. Obecnie w województwie lódz-
5 2 , 2 2 5 zarejestrowanych bezrobotnych, 

Łódź, powiat łódzki { łęczycki przy-
\Ą 4°3 osób. W porównaniu z poprzednim 
"tOn liczba bezrobotnych zmniejszyła się u °»ób. 

^ J $ K A Ł A L N 0 Ś Ć R ° Z W I A Z A N E J RADY 
Sty . E"1 w świetle cylr przedstawia się Jak 

8-«o W " a s i e o d 1 7"*° * r u d n l a 1 9 3 6 r 0 k u 

H« 4° k w 'etn|a 1937 roku rada odbyła 10 po-
% n0

 1 P°wz|ęla na nich 59 uchwal. Czas trwa-
\ t y

 4*eń wynosił przeciętnie 3 godziny 52 
**fctflj ^*idłuisze posiedzenie trwało 7 godzin, 

? l c - 20 minut. 

v , ^ S « w J S T W A N A WADZE przez ulicznych 
%e . j 6 * owoców stwierdzone zostały przez 

ow"1; 
ob 

i ^ i 
1 * 

K m 

„Express Wieczorny" 
donosił już o ujawnieniu w Łodzi cen
tralnej drukarni komunistyczne] miesz
czące] się w trzech lokalach. W trzech 
punktach miasła, a przeniesionej'nie
dawno do Łodzi z innego miasta. 

Władze zwróciły uwagę przede
wszystklm na domek przy ul. Obywa
telskiej 16 stanowiący własność Stefa
na Mizerskiego, którego bardzo czę
stym gościem był znany agitator komu
nistyczny Jan Stępień. 

Obserwacje roztoczone nad obu do
prowadziły do ustalenia, że są oni w 
kontakcie z zamieszkałą przy ul. Anto-
niewskie] 26 Józefą Pisarską i z wielo
krotnie już karanym za komunizm 
Zygmuntem Godonem. 

Wreszcie trzecim punktem, do któ
rego prowadziły obserwacje, było mie
szkanie Władysława Kołodzieja, przy 
ul. Żeleńskiego 4 w którym spotykali 
się wszyscy wyżej wymienieni i do 
którego znosili lub z którego wynosili 
paczki. 

Rewizje zostały dokonane w trzech 
domach równocześnie. 

Ujawniono w domu przy ul. Obywa
telskiej kompletnie wyposażoną stereo

typię, drukarnię z maszyną płaską oraz 
znaczny zapas już gotowych ulotek. 
Przy ul. Antoniewskiej mieściła się ze-
cernia i, skład matryc, wreszcie trzeci 
punkt przy ul. Żeleńskiego 4 byt miej
scem wysyłki. 

Sama drukarnia przy ul. ObywateJ-
skiej mieściła się w piwnicy, do której 
prowadziło tajemne wejście przez ru
chomą płytę kuchenną. 

Rewizja dostarczyła oczywista aż 
w nadmiarze materiału dowodowego. 

Funkcjonariusze 5 brygady dokona
li aresztowań następujących osób, pro
wadzących drukarnię 1 wysyłkę bibu
ły komunistyczne]. 

Martę Iwańską, występującą pod 
pseudonimem Józefy Piekarskiej, zam 
przy ul. Antoniewskiej 26, 

Zygmunta Godona — bez stałego 
miejsca zamieszkania, 

Władysława Kołodzieja, zam. prz^ 
ul. Żeleńskiego 4, -Bronisławę Krasucką 
— zamieszka j tamie i Stefana Mizer
skiego — właściciela domu przy ul. Oby 
watelskiej 16. 

Zatrzymani zostali w dniu wczoraj
szym, poddani obszernemu przesłucha
niu, (g). 

N i e b ę d z i e n o w y c h p o d r ę c z n i k ó w s z k o l n y c h 

Z a r z ą d z e n i e m i n i s t a r s f i w a o s w i a i w 

VI *T«wv TT ainitlUŁUUt; lus.uiy prze* 
4«1 'Vn l a i n i s t r a cyine naszego miasta. W zwiaz-
i(l°<l|l0

 n'euczclwych sprzedawców pociągnięto 
*lti't||fiiv ' w d n ' u wczorajszym rełe-

Di, ; starcstwa grodzkiego skazał kilku z 
8f*ywny. (k) 

UJ S * « r « a p l e h 
:is'ejszej dyżurują następujące apteki: 

iwrV"«K./ii5*owa (Zgierska 87), J. Hartman 
4 ) ' W - Rowińska (Plac Wolności 2), 

V- NsU ' S " k a (Cegielniana 32). J. Cymer 
K?l . p a J 7 ) - W- Danielecki (Piotrkowska 

(Ka , ó ) c i c k i (Napiórkowskiego 27), K. 

a ^ i c , w o M R E P U B L I K A " 
In 'h.ihi . Sp. z ocr. odp. 
'•Wi s t r a c i a w W a r s z a w i e 

^ r z b o w a l l . t e l . 310-18 

Warszawa, 5 sierpnia. 
Zbliża się nowy rok szkolny — na

rastają troski rodziców: książki, mun
durki, opłaty... Nowe wydatki po krót
kiej wakacyjnej przerwie. 

Szczególnie podręczniki szkolne. 
Uporczywie twierdzono, że zeszło

roczne, wobec zapowiedzianej rewizji 
podręczników szkolnych, będą wycofa
ne z użytku. Że trzeba będzie kupować 
wyłącznie książki nowe. 

Pogłoski te, na szczęście, okazały 
się błędne: nie będzie w tym roku re
wizji podręczników szkolnych. 

Zapewniło o tym ministerstwo wy
znań religijnych i oświecenia publicz
nego, wydając specjalny okólnik wyjaś
niający. Tylko zasadnicze niezbędnie 
konieczne dla potrzeb nauczania zmia
ny w podręcznikach mogą być uwzglę
dnione. 

R I A L T O 
Piękny film peten radości, miłości, humoru I sentymentu 

D z i ś w i e l k a p r e m i e r a ! 

W I O S N A Z A K O C H A N Y C H 
W rolach 
głównych O l i v i a D e H a v i l l a n d , A n i t a L o u i s e , 

J e a n H u n t e r , R o l a n d Y o u n g 

1 0 t y s i ę c y z ł o t y c h o d s z k o d o w a 

n ia o d k o l e i 
ż ą d a p a s a ż e r z a s p ó ź n i e n i e 

p o c i ą g u 
Warszawa, 5 siorpnia. 

Mieszkaniec Stanisławowa, Karol 
Woltz wniósł do Ministerstwa Komuni
kacji skargę, w które] domagał się od
szkodowania w wysokości 10.000 zł. 
Jako powód podaje on, że pociąg po
śpieszny ze Lwowa do Warszawy spóź
nił się tak dużo, że Weltz, który miał 
stawić się o oznaczone] godzinie nie 
mógł tego uczynić. 

S z k i e l e t ż o ł n i e r z a r o s y j s k i e g o 
o d k o p a n o n a M a r y s i n l e 

Mija akurat 23 lata od chwili wybu
chu wojny europejskiej, której nawał
nica przeszła przez cały nasz kraj i 
przez nasze miasto. O wielkich bojach 
pod Łodzią pamięta dzisiejsze pokole
nie, a wiedzą dzieci. 

Jakby dla upamiętnienia rocznicy 
tragedii światowej właśnie wczoraj zna 
lazły dzieci na Marysinie III w piasku 
ładownicę z nabojami rosyjskimi i szkie 
let ludzki. 

Dzieci bawiły się w miejscu, z któ
rego dobywają biały piasek calemi wo
zami. Gdy znalazły ładownice — poczę
ły kopać dalej i odkryły szkielet ludzki. 
Niewątpliwie były to kości żołnierza 
rosyjskiego, poległego pod murami na
szego miasta, a ładownica należała do 
niego. Wielki cmentarz wojenny pod 
Rzgowem nie skupił — jak widać — 
jeszcze wszystkich poległych w krwa
wych bojach o Łódź. 

Szkielet został umieszczony w skrzy 
ni i pogrzebany w miejscu odpowied
nim. 

Krótkie dochodzenie policyjne na 
tym zostało zamknięte, (g). 

K o m o r n i c y m u s z ą n o s i ć 

m u n d u r y 
p o d c z a s p e ł n i e n i a c z y n n o ś c i 

u r z ę d o w y c h 
Minister sprawiedliwości zarządził 

aby komornicy, w czasie dokonywania 
czynności urzędowych nosili mundury, 
Tymczasem komornicy stołeczni wyko
nywali zarządzenie ministra połowicz
nie. Niektórzy z nich zjawiali się na 
czynnościach w czapkach urzędowych 
i ubraniach cywilnych, inni zaś nie no
sili nawet czapek urzędowych. 

Celem usunięcia tego chaosu w u-
mudurowaniu komorników stołecznych, 
kierownik sądów grodzkich w stolicy, 
jako zwierzchnik komorników, wydał 
zarządzenie, przypominające komorni
kom, że podczas czynności urzędowych 
muszą się zjawiać w czapce umunduro-
wej, bluzie i spodniach mundurowych. 

Wszelkie uchybienia w tym kierun
ku są niedopuszczalne i pociągną za 
sobą odpowiedzialność służbową. 
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A f e r y a s e k u r a c y j n e w A m e r y c e 

J a k t o w a r z y s t w a u b e z p i e c z e n i o w e p i l n u j ą s w y c h k l i j e n t ó w . — 

K a n d y d a c i n a s a m o b ó j c ó w s ą s t a l e p o d n a d z o r e m l e k a r z y 
(sb) Gałęzią „przemysłu" amerykań

skiego, który najwięcej korzysta z u-
sług prywatnych detektywów są towa
rzystwa ubezpieczeniowe. Codziennie 
notuje prasa wiele oszustw asekura
cyjnych, z których każde jest po mi
strzowsku zorganizowane i przemyśla
ne. Wykrycie afer następuje jednak 
zawsze dzięki niezmordowanej pracy 
anonimowych pracowników towa
rzystw ubezpieczeniowych. Formalno

ści związane z uzyskaniem polisy ase
kuracyjnej są w Ameryce bardzo łatwe. 

Każdy ubezpieczony wie jednak, że 
z chwilą zawarcia porozumienia z to
warzystwem co do wypłaty premii na 
wypadek śmierci — znajduje się pod 
ścisłą kontrolą kilku detektywów. 

Ustalają oni w najdrobniejszych 
szczegółach tryb jego życia. Wiedzą 
dokładnie co kjedy robi, jakich ma zna
jomych, jakie są jego słabostki, — zna
ją ubezpieczonego lepie] niż on sam 
siebie. Pewnego dnia przybył do No
wego Jorku mieszkaniec Nikaragui — 
'Juan Madera. Ubezpieczył się on na 
milion dolarów i odjechał okrętem do 
ojczyzny. Po drodze wpadł do morza i 
utonął. 

Zwłok jego nie wydobyto. Policja 
przesłała do towarzystwa protokuły ze
znań świadków. Mimo to towarzystwo 
wysłało do Nikaragui swych detekty
wów, którzy ustalili, że wypadek na
stąpił na statku, stanowiącym własność 
ubezpieczonego. Teraz było już jasne, 
dlaczego zeznania kapitana i służby by
ły identycznej treści. Po miesiącu zna
leziono rzekomego nieboszczyka. Był 
on ukryty w dżungli i czekał tylko na 
wypłatę premii. Oczywiście miliona do
larów rodzina jego nie otrzymała a Ma
dera poszedł do więzienia. Bohaterem 
inne] ciekawe] afery asekuracyjne] był 
John Richards z Montana, Ubezpieczył 
się on na 50.000 dolarów. Na dwa tygo
dnie przed upływem ważności polisy ase
kuracyjnej napisał list do towarzystwa z 
propozycją wypłacenia mu 10.000 doi., 
obiecując za to, że nie popełni samobój 
stwa. Niezwłocznie wysłano do Monta 
ny detektywa, który stwierdził, że istot 
nie Richards zbankrutował i nosi się z 
zamiarami samobójczymi. Detektywi 
nawiązali niezwłocznie kontakt z trze
ma przyjaciółmi Richardsa i pewnym 
lekarzem, którzy mieli w ciągu dwuch 
tygodni pilnować kandydata na samo
bójcę. Lekarz nosił przy sobie cały 
czas przyrządy opatrunkowe 1 przyrząd 
do pompowania żołądka. Ostatniego 
dnia przed wygaśnięciem polisy Ri
chards grał ze- znajomymi w brydża. 
W pewnej chwili wszedł do ubikacji. 
Przyjaciele natychmiast wyważyli 
drzwi a lekarz przepłukał Richardsowi 
żołądek. Okazało się, że Istotnie zażył 
on trucizny. W ten sposób towarzystwo 
uratowało swoje 50.000 dolarów. W pew 
ne] wiosce w pobliżu Chicago mieszka
li dwaj przyjaciele — Waverlys i Ha-

yes. Udali się oni na wycieczkę w cza
sie której ulegli drobnemu wypadkowi. 
Waverly spadł jednak w przepaść i za
bił się. Przyjaciel zawiózł jego ciało do 
miasta i zgodnie z ostatnim życzeniem 
zmarłego spalił jego zwłoki w krema
torium. 

Po pewnym czasie żona po zmarłym 
zażądała wypłacenia jej premii aseku
racyjne]. Detektywi kazali sobie poka
zać urnę z popiołami zmarłego. Zważy
li je 1 ustalili, że jest to niedostateczna 
ilość popiołu na tak rosłego mężczyznę, 
jakim był zmarły. Wobec powziętych 
podejrzeń roztoczono opiekę nad wdo
wą i stwierdzono, że otrzymuje ona li
sty ze stanu Nebraska. 

W wyniku wdrożonych tam poszuki 

wan wykryto rzekomo zmarłego Wa-
verlysa. Przyjaciel jego zawiózł do 
krematorium zwłoki napotkanego po 
drodze żebraka. Niedawno wielkie po
ruszenie wywołała sprawa Russella, 
która zmusiła nawet władze do zmiany 
ustawy o ubezpieczeniach. Pani Russel 
podejrzewała, że mąż zdradza ją ze 
swą sekretarką. Pewnego dnia zasko
czyła ich, oburzona dobyła rewolweru 
i zastrzeliła męża. Sąd uniewinnił oskar 
żoną, a towarzystwo a s e k u r a c y j n e 
musiało zabójczym wypłacić premię w 
wysokości 120.000 dolarów. Po tym 
wypadku wprowadzono przepis, że za 
bójcy nawet w wypadku uniewinnienia 
przez sąd, niemoże być wypłacona 

premia asekuracyjna 

„ZEMSTA NIETOPERZA" i „ROSE MA^'' 
w Teatrze Letnim przy ul. Piotrkowskie! 

DĄLŚ W piątek i w sobotę o godz. 9-ei *} t v 

reprezentacyjny zespół Teatru Wielkiego V 
pi z przepiękną operetką Straussa „Zemsta ^ 
toperza". Operetka ta nie wymaga reklamie 
jest nieśmiertelna. Wspaniale kostjumy 1 ° [,»' 
racje z własnej pracowni. Doskonale ł$l,Q\iii 
let złożą się na piękne widowisko. W_ fu0#. 
głównych wystąpią: J. Fontanówna, N. If flor-
ska, H. Kwaśniewska, J. Gruszczyńska. »• -A 
ski, J. Wiśniewski, J. Kwaśniewski. — B' , c Urf 
do nabycia w kasie Teatru Letniego od i°. ^ 
11-ej do 2-ej i od 5-cj do końca przedstaw' 

W niedzielę o godz. 5-ej po poł. i 9-ej w l 

przepiękna operetka ,,Rose-Marie". 

TEATR „SCALA". . .„^J 
„Gluckel Hameln" („Żądam Sprawicdli^, 

ci") zyskuje z dniem każdym większe " z ^ 
i powodzenie Dziś odbędzie się dwudzi*s'e F 

te przedstawienie, fjj 
W sobotę po południu grana hftdzie P .. pj 

ostatni sztuka Fodora „Tajemnica Lekarska 
cenach popularnych. 

nie 8 

N a f r o n c i e r o b o t n i c z y m 

P r z e d l i k w i d a c j ą z a t a r g u w f a b r y k a c h m e b l i 
posiedzenie międzyzwiązkowej komi
sji, celem naradzenia się nad dalszą 
akcją. 

Na dzień wczorajszy zwołana zosta
ła do okręgowej inspekcji pracy konfe
rencja w sprawie zlikwidowania zatar
gu w fabrykach mebli. 

Po zapoznaniu się z postulatami sto
larzy, żądającymi nowej umowy zbio
rowej i 30 procent podwyżki płac przed 
stawiciele pracodawców oświadczyli, 
że odpowiedź w tej sprawie będą mogli 
zakomunikować dopiero po dziesięciu 
dniach, po powzięciu odpowiednie] u-
chwały na walnym zebraniu. 

W związku z tym inspektor odro
czył konferencję do 16 b. m. 

** 
Jak się dowiadujemy, w nadchodzą

cy czwartek odbędzie się konferencja 
przemysłowców z majstrami fabryczny 
mi w sprawie zawarcia umowy zbioro
wej w przemyśle włókienniczym. 

Na konferencji tej omówione będą 
sporne sprawy, celem uzgodnienia no
wych warunków pracy i płacy dla maj
strów fabrycznych 

* 

Sezonowcy zamierzają jeszcze raz 
zwrócić się do czynników nadzorczych 
o podwyższenie plac robotnikom sezo
nowym, rozszerzenia robót do 6 dni w 
tygodniu i zatrudnienia pozostałych 
bezrobotnych na robotach publicznych. 

W związku z przyznaniem 10 proc. 
podwyżki płac włókniarzom organiza
cje zawodowe sezonowców zwołały 

U pana prez. Godlewskiego inter
weniował wczoraj radny Lieberman w 
sprawie zatrudnienia na robotach sezo
nowych żydowskich robotników. 

Prez. Godlewski obiecał uwzględnić 
tę prośbę i oświadczył, że wyda zarzą
dzenie, aby zaangażować przy robotach 
publicznych odpowiednią ilość robotni
ków żydowskich. 

Donieśliśmy wczoraj o strajku oku
pacyjnym, który wybuchł w tkalni Icko 
wicza w Zgierzu. 

Zatarg ten został wczoraj zlikwido
wany, przy czym właściciel fabryki zo
bowiązał się udzielić urlopów zgodnie 
z ustawą oraz przyjąć z powrotem do 
pracy zredukowanego robotnika, (k). 

PARK „HELENÓW" Ą 
W sobotę, dnia 7-go sierpnia b. r.. °, *prj«S 
S-cj wiecz. odbędzie się, ostatnj koncert i j^ . ...» »-», ........ ..... — ,. |Uao' 

wyjazdem zagranicę znakomitej pieśnlarKi i V wei, słynnej artystki Loli Folman w zupe 
wym przeboiowym programie . 8< 

Bilety do nabycia w przedsprzedaży P jj 
groszy w Tureckiej cukierni, Pio'rkoWSK^ ^ 
w kasie Filharmonii, a jutro, w sobotę 0 

dżiny 2-ej po poł. w kasie parku po zł. l.<>9' 

Jak . 

?i*dz e 

• Prac^ 

fes 

i ł * 

PIĄTEK, dnia 6-go sierpnia 1937 r. ort* 6.15-6.18: Pieśń „Kiedy ranne wstają ^; n l f l 

6.18-6.38: Gimnastyka. 6 38—7.00: Muzyka IP' 
ty). 7.00-7.10: Dziennik poranny. 7.10-8 00: 
zyka (płyty). 8 00—11.57- Przerwa: 

Sygnał czasu z Warsz. Hejnał z Krakowa 
12.03-12.15: Dziennik południowy M.15-UZ 
Program na dzisiaj. 12.20—12.25: Parę tof°rnVU< 
12.25—13.00: Orkiestra wojskowa pod dy- Tri; 
dysława Sadowskiego (z Poznania). 13.00 - R j , 
Przerwa. 13.55—15.00: Muzyka operowa (rX(t. 
15.00-15.05: Jak spędzić świftto? 15.05 -J*^ 
Lżejsze utwory skrzypcowe (płyty). 1 5 ' 4 ł r W 
Łódzkie wiadomości giełdowe. 15.45— 1̂6.00: 

1̂ 

ftp* 
s k p 0 ( 

E H . 

domości gospodarcze. 16.00—16.15: l.ntff 
chorymi ks. kapelana Michała Rękasa J? , jjffl 
wa). 16.15—16.45: Chór mieszany Slow. rv°'N 

Henryka Wfa 

%SI] 

fes 

B ę d z i e m y m i e l i c i e p ł ą 

z i m ę 
Tak przynajmniej twierdzi dyrektor 

sztokholmskiego instytutu meteorolo
gicznego prof. Sandstroem. 

Jak wiadomo „regulatorem" ciepła 
i wogóle dobrodziejem klimatu zacho 
dniej Europy jest Goliffrom, prąd, ro
dzący się w zatoce Meksykańskiej i u-
pływający brzegi Skandynawii. 

1'rof. Sandstroem wrócił właśnie ze 
swej 10-ej wynrawy naukowej, mającej 
za zadanie badanie tego prądu. 

Okazało się, że najwyższa tempera
tura tego prądu latem wynosiła 12.5 st. 
a najniższa 5 st;, jest to temperatura 
wyższa niż w r. ubiegłym. Wedle prze
widywań uczonego szwedzkiego Skan
dynawia powinna- mieć 'tego roku cie
płą zimę. 

Polska powiimajna tym skorzystać 

R o c z n i c a w y m a r s z u K a d r ó w k i 

Z okazji przypadającej w dniu 6-goj stąpi wymarsz z orkiestrą do parku lu-
sierpnia b. r. 23-ciej rocznicy wy mar- dowego im. Marszałka Józefa Piłsud-
szu I-szej kompanii kadrowej Leg. Poleskiego na Polesiu, 
o godz. 10-ej w kościele garnizonowym | Na program złożą się: zapalenie og-
przy ul. Św. Jerzego zostanie odpra
wione uroczyste nabożeństwo. Następ
nie tego dnia o godz. 18 m. 30 Związek 
Legionistów urządza zbiórkę wszyst
kich legionistów i sfederowanych Zwiąż 
ków przed lokalem Związku przy ulicy 
Sienkiewicza 37, skąd o godz. 19-ej na-

niska, odczytanie historycznego rożka 
zu, okolicznościowe przemówienie, któ 
re wygłosi b. leg. wiceprezydent P a 
czek Antoni, deklamacje wygłaszane 
przez b. leg. Gertnera Romana i orkie
stra. 

Śląskich w Katowicach pod dyr. 
go (z Katowic). 16.45-17.00: „Polacy •• „, 

" Marlicza (z l o r u nym kraju" — reportaż J. Marlicza (* 
17.00—18.00: O zatrudnieniach mięsnych -

danka, wygłosi dr. B. Skarżyński (r 
18.00—18.15: Odpowiedzi na listy w 6P' k, 

technicznych — udzieli Wacław J a n j ' 
18.15—18.45: Audycje wymienne z Katowi • 
1S.45—18.50: Wiadomości sportowe lokal" • 
18.50—19.00: Pogadanka aktualna. stsr' 
19.00—19.30; Transmisja z Oleandrów z e Sp^^Sze*: 

drużyn do marszu Szlakiem Kadrówki- p t j ^ U 
wozdawca red. Jan Piotrowski. 

i pieśni polskie 

20.00—20.45: 
sza" 
ki 

20.45-20.! 
20.55—21.00: Pogadanka aktualną. 
21.00—21.45: Nasze tańce gra Mata 

lanc 

20.45: „Raduje się serce, raaui* ̂  ^ » ^ jC (j 
"—pieśni powstałe po wymarszu V„iv< ij, lC*y 
w wyk. T. Łuczaja i Czwórki Ka j ^ . 
20.55: Dziennik wieczorny. „, wHeth:J 

K ł ó t l i w y t e ś ć z a p ł a c i 1 5 t y s i ę c y d o l a r ó w 

s a n różnicie s t a d i a tmal&eńsfeże&o 
Małżeństwo Young w Nowym Jorku 

żyło przez siedeim lait w przykładnej z-go-
dlzie. Po tym czasie zaczęło się coś psuć 
w króleistiwie duńskim. I nie bez przy
czyny. Oto do Nowego Jorku przeniósł 
się na stałe papa You-njj, który zatęsknił 
za synem i postanowił mieszkać w tym 
isaimym mieście, gdzie małżeństwo Young. 
Young senior odwiedzał teraz syna i sy
nową co dzień. Troskliwości ojcowskiej 
możnaby nic zarzucić, gdyby nie to, że 
papa Young zaczął się zachowywać tak, 
jak to czynią teściowe: nic mu się nie 
podobało w synowej, krytykował wszyst 
ko i 

Ork*5"" 
P. R. pod dyr. Z. Górzyńskiego. , P 

21.45-22.00: „Kapral Szczapa", opowiadaj fr 
rola Krzewskjego (dokończenie). c 

deusz Frenkiel. 
22.00—22,30: Recital śpiewaczy Aleksandr 

chałowskiego. . _ oSi 
22.30-22.50: Mieczysław Karłowicz - K 

yla 1 fV aby 

Fol 

gospodarkę domową, i jedzenie, i to 
tamto. A w końcu ipodbunitował syna, 

tak, iż dotychczasowa zgoda i harmonia 
w domu pp. Young zamieniła się w nieu
stającą dysharmonic urozmaicaną gorą
cymi kłótniami. Aż pewnego pięknego 
dnia Young junior zabrał walizki i u-
ciekł do domu ojca. Pani Younig zgłosiła 
w odpowiedzi pretensję sądową do teś
cia o odszkodowanie w wysokości 150 
tys. dolarów za rozbicie pożycia mał
żeńskiego. 

Sąd przyznał zasadnicze rację pani 
Young, uznał jednak jej pretensje za 
zbyt wygórowane i iprzysądiził od kłótli
wego teścia „tylko 15.000 dolarów od
szkodowania. L.R. 

i w a n M o z ż u c h l n 

M ^ r c e l l e C h a u t a i 

litewska (płyty). tfJS, 
50-23.00: Ostatnie wiadomości dzienm^/fli!,' 

czornego, przegląd prasy i komunlko' 
rologicżny. 

00-23.30: Muzyka taneczna (płyty)-
AUDYCJE ZAGRANICZNE- . (Ą 

20.30 BRUKSELA Franc.: Festival muf1 ' L e 
skiej, Sol. R. Odnoposow (II nagroda « 
narodowego konkursu Im. Ysaye'a)- ., y, 

20.30 PARIS P.T.T.: Koncert syrafon- z v 

23.00 RADIO-PARIS: Koncert nocny-

ALBUM UZDROWISK POLSKlCf*'^ 
Ku uczczeniu 10-lecia d2iała'n0'cLici3"l^ 

Uzdrowisk Polskich w Warszawie, *. [nip0 

wdzi^1* J zarządu Związku ukazał się pra 
jacy album Uzdrowisk Polskich. 

Jest to pięknie wydany, bogato epyf 
Przewodnik po Uzdrowiskach, na n° • ' U 
wany przez dra W. Przywieczerskie^l^ 
w nower szacie graficznej, w n°wym

raklV,/-"^ 
o<>'Ą 

W wielkim filmie miłości i 

„ N l f C H E W O 

poświęcenia p. t. 
99 JUTRO 

W kinie „ P A L Ą C E " 

nym układzie, jasnym, przejrzystym. P/ o0ds\ yf 
zawiera miarodajne i najnowsze 
ankiety zebrane materiały informacy^jjcy 
gaty materiał fotograficzny, uwzgl<;d,,

v(;|i ̂  
nowsze aspekty uzdrowisk | poczy1"0 

inwestvcyj. V 
Album .Uzdrowiska Polskie" K6 .^if V" 

nym dla lekarzy, lecznic, poradni «d jjdoy/" 
pieczalni i powinien się również ł°n0ii \fi 
każdej aptece aby szeroka publicZ' i « 
łatwo zasir-.gnąć dokładnych inform* / 
nictwie uzdrowiskowym. ks^^l^ 

Okazała, piękna I pożyteczna * p y \ j i 
wyższa o 308 stronach, z dodaniem_ " ŁS 
wisk na terenie Rzeczyposnolitej 
dąży po cenie koszlu wydania, *• 
z cennikiem po zł. 3.50. 

V 1 ' p' 

> Z 

120 •0( 
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M O T Y W Y O R Z E C Z E N I A K O M I S J I R O Z J E M C Z E J 

' p i o n u r e n t o w n o ś ć 
^eńT donieśliśmy, organizacje 
v'»kn W c ó w * związki zawodowe 
i^iarzy Z W o ł a ł y specjalne zebrania 
^ f o ^ ł " * , celem zajęcia odpowied-
kóty ł o w i s k a wobec nowych warun-
5^ Pracy i p l a c y i ustalonych przez ko-

J r°ziemczą. 
i^ t? l eni jednak należytego zorjentowa 

s l r o n Y postanowiły zaczekać na 
Po r^f orzeczenia i dopiero następnie, 
s, Poznaniu się z nimi, poddać dysku 

sPraw. Pt* 
^«prawę n a zebraniach. 
^dniu wczorajszym wszystkie or-

N&A° l e Przemysłowców i związki za-
1 . * e otrzymały 

t JJJ^y t e k s t o r z e c z e n i a 
*Hta l i* c c # > również motywy, jakie 

komika rozjemcza. 
^ w ^ s t ę p i e komisja stwierdza, że 
l (Sri c kolejno zgłoszone postulaty 
S y 1 0 2 ^ ^rała P ° d u w a 2 ? z jednej 

• ° ^ o ś ć nabywczą robotników, 
V v I 2 4 5 ~ możliwości gospodarcze 
Ko • . "̂ ^ en n i cz e fi o. 

^ n a ^ ' 4 doszła zgodnie do przekona 
V, c i P 0 ds tawie materiałów, przedsta-
'V a t Przez organizacje zawodowe, że 
V c h 0 D e c Q y c h niezbędne jest 

' ^S IENIE ZDOLNOŚCI NABYW-
CZEJ ROBOTNIKÓW 

I {>0?r2yznanie ogólnej podwyżki plac. 
K ^ y ż k ę tę uzasadnia, niezależnie 

r, "jj. | V 5 l e c z n o ś c i zapewnienia warstwie 
, przemysłu 

chodząc ze stanowiska, że mogą być to
lerowane odstępstwa od taryfy, jeżeli są 
one uzasadnione różnicami techniczny
mi produkcji. Państwo jednakże nie mo
że tolerować stawek nadmiernie niskich 
albowiem konkurencja kosztem płac jest 
czynnikiem z wielu względów wysoce 
niekorzystnym 

o i i i f : l i l O p r o c . p o d w a -

f o n r u l c w ł ó k i e n n i c z y c h 
- £ 1 — f M I • 1 _ • • . • ł . « . A. „ _. Następnie komisja stwierdza, że skro 

cenie czasu pracy pociągnęłoby za sobą 
w skutkach znaczne dodatkowe 

o b c i ą ż e n i e k o s z t ó w 

którego w obecnych warunkach prze-
Odnośnie"łódzkiego przemysłu zarób ' mysi włókienniczy nie mógłby ponieść, 

kowego komisja nie uznała za możliwe Trzeci postulat robotniczy w sprawie 
przyznanie opustu, natomiast pozosta- , podwyższenia poszczególnych stawek ta 
wionę zostały specjalne normy zapłaty iryfowych dla pewnych kategoryi robot-
za postoje. i ników komisja uznała za niemożliwy do 

Przechodząc do następnej sprawy j zrealizowania tymbardziej, że w bezpo-
. , , ; ifednich pracach komisji mieszane) u-

S k r O C e n l d C Z S S U P r a C y jzgodniono znaczną ilość poprawek do 
do 40 godzin tygodniowo przy pozosta- [ * a r v

K T V 

wieniu dotychczasowych zarobków, ko-

włókienni czego 
w poprawie ogólno 15 05 -1*5 M ł , , l a I u w P°prawie ogólno-

5 4 2 - 1 ^ S j ^ u r a b e j , wzrost kosztów utrzy-
-16.00:*', v 
^ 7 - ^ K h ° d 2 ^ do drugiej 

mianowicie do sprawy moź 
" rV k a ,rel>r ^ 0

 D c.ią£enia ., przemysłu włókien-
7 Tor**1* J N t ł ™ o n y m i wydatkami na ro-
»ch - S^ie Ł ° v i s i ' a d o , s z ł a d o wniosku, źe 
(z Kra'*°tcb \ r e ^Kie.go kroku jest w zasadzie 
w 6P rtf i ° s t rk 4

m u s i iedhak być dokonane w 
• S S e ż ? y c h r a m a c h - a b v nie zostały 
i S » " a e o d s t a w y rentowności za-

OrkicS 

czyi* 
ksandr5 

• R»PS" 

strony za-

misja rozjemcza, rozumiejąc motywy wy 
sunięcia przez organizacje robotnicze te 
go postulatu, stoi na stanowisku, iż cha
rakter i zakres uprawnień komisji nie 
upoważniają jej do ustalania norm w za 
kresie regulowanym przez przepisy usta 
wowe, o ile zagadnienie to nie zostało 
pomiędzy stronami rozstrzygnięte w dro 
dze bezpośredniego porozumienia. 

Poza tym, w obecnej sytuacji między 
narodowej na tym odcinku, podejmowa
nie przez Polskę jakichkolwiek kroków 
byłoby przedwczesne, gdyż w toku o-
brad A X I I I konferencji pracy stwier
dzono, że sprawa ta nie może być w 
krótkim czaisie rozwiązana. Państwa 
azjatyckie sprzeciwiły się nawet wpro
wadzeniu 48-godziinnego tygodnia pra
cy, a przeciwko normie 40 godzin w 
przemyśle włókienniczym wypowiedzia
ły się takie państwa, jak Wielka Bryta
nia, Japonia, Holandia i Szwajcaria, a 
wiele państw powstrzymało się od glo
sowania, wśród nich m. in. i Szwecja, po 
siadająca socjalistyczny rząd. 

związ-Następny, czwarty postulat 
ków zawodowych w sprawie 

z r ó w n a n i a p ł a c r o b o t n i c 
z p ł a c a m i r o b o t n i k ó w 

zajętych przy wykonywaniu tej samej 
pracy, w zasadzie słuszny, winien jednak 
być realizowany przez same zmiany w 
taryfach plac. W niektórych punktach 
zrównanie takie już nastąpiło w rokowa 
niach bezpośrednich, w innych zaś ko
misja nie uważa za właściwe w chwili 
obecnej zrównania takiego dokonywać, 

! gdyż nie ehce w Orzeczeniu zmieniać 
treści poszczególnych taryf, które muszą 
być przepracowane z cała ostrożnością 
i rozwagą. 

Odnośnie postulatów w sprawie tkal 
ni bawełny przerabiających jedwab, ko
misja wzięła pod uwagę, że w tkalniach 
jedwabnych obowiązuje umowa zbioro
wa, przyznająca wyższe stawki niż w 
tkalniach bawełny, <a skoro przy tej wyż 
szej taryfie tkalnie jedwabiu mogą pros 
perować, brak powodu, aby tkalnie ba
wełny przy takiej samej produkcji sto-

i K a f 2 ? m V S l 0 W V c h ' 
)Vi le. S ^ E W * - J e s t fakt pewnego 

.^Pożycia rocznego przędzy 
CJ i wełnianej, co iest miarą 

v ^ r o S t u p r o d u k c j i 
płyty) 
••• Si",' marszu . 
- MicctlVNa- ^ a 
dujo s l W l C t a \*A ° m i s I a w swych motywach, 
•sz« K a ^ g i i ^ j ^ o c j e ś i i l e , że przemysł włó 

1! Z ^ ^ m z znacznymi utru-
^istĄ p r °dukc j i z powodu skontyn-
\ \ , I > r z ywozu surowca oraz w 
^aj^j^raniczeniami 

w l adtfi« p D , się w tak korzystnym"poło 

zi .nn| k »>P 

i-ty) 

f C 120 ( w d "wagę, źe przy liczbie o-
t. V 1 T o | botników, objętych za-

t» ^ e c i ę t n y c h zarobkach tygod 
W y n o s z ą c y c h około 27.14 zł.. 

t.7ocI o o ° ^ 6 w ° 1 procent wynosi 

•05 
IToda 

K ' B°tr sy t^oj i gospodarczej 
rVHh! . 2 , e ° v robotnicze i sytuację 

^ r . ^ 0 > t ^ c n v c h n i e 

i ^ U ł S ^ WIĘKSZE GLOBAL-
s K l C Ł i ^ k i PRZEMYSŁU WŁÓ-
. o ^ i c i ^ R S k ^ ^ N ^ C Z E G O 

J & 2 

mc"'' 

\ DV mógł znieść 

dewizowymi 
rstnym poło 
wyższą pod 

* ókjenniczego, komisja roz
rodzi do przekonania, że w 

^ n t ^ z t ó w robocizny aniżeli o 10 

Fô Neio 2 n a n i u się ze stanem faktycz 
I ^ CH tsU p ^ a c w poszczególnych 

Ma^. Zemysłowych komisja uzna 
w ^ zastosować opusty, wy-

T A J E M N I C 
i S^i nrzVKOdy słynnego 
V5i!>0nd7otland Yardu „Buldc 

de-
.Buldoea" 

sowały stawki znacznie niższe. Zważyw 
szy jednak, że całkowite •zrównanie w. 
tej dziedzinie nie jest możliwe, gdyż spo 
wodowałoby raptowny wstrząs na tym 
odcinku — komisja zdecydowała się 
zbliżyć 
STAWKI W TKALNIACH BAWEŁNY 

PRZERABIAJĄCYCH JEDWAB 
do stawek stosowanych w tkalniach jed 
wabia. 

Co do postulatu w sprawie obliczania 
urlopów komisja stwierdza, że podobnie 
jak w sprawie czasu pracy nie jest po
wołana do narzucania uczestnikom za
targu odstępstw od postanowień usta
wy o urlopach i może określać pewne 
zasady w sprawie urlopów tylko w ta
kim zakresie, w jakim dana sprawa zo
stała pomiędzy stronami uzgodniona. 
Ponieważ zaś przebieg posiedzenia ko
misji rozjemczej wykazał, że uzgodnienie 
tej sprawy dotyczy tylko przedłużenia 
okresu przyjmowanego za podstawę do 
obliczenia przeciętnego zarobku za ur
lop z trzech miesięcy do roku, ustalenia 
stałych rocznych okresów obliczenio
wych od 1 stycznia do 31 grudnia i wpvo 
wadzenia zasady, że urlopy będą udzie
lane w tygodniach, w których nic przy
padają dni świąteczne — orzeczenie ko
misji rozstrzyga tylko te kwestie. 

W sprawie postulatu odnośnie zmia
ny zasad obliczenia akordu komisja nie 
uważa tego postulatu za uzgodniony, 
gdyż wprowadzenie gwarantowanego 
akordu przekreśliłoby istotę systemu a-
kordowego, uzależniającego zarobek od 
wysiłku robotnika. 

Tyle co do samych motywów orze
czenia. Komisja rozjemcza komunikuje 
następnie stronom, że ewentualne sprze 
ciwy można wnosić do dnia 12-go sicro-
nia. (k) 

I n c y d e n t n a z e b r a n i u w ł ó k n i a r z y 

O p o z y c j a n i e k t ó r y c h d e i e g a t ó w p r z e c i w k o o r z e c z e n i u k o m ś s j i . — 

Ż a d n y c h d e c y d u j ą c y c h u c h w a ł m i e p o w z i ę t o 
Na wczoraj wieczór klasowy zwią 

zek zawodowy włókniarzy zwołał do 
lokalu stowarzyszenia śpiewaczego przy 
ul. 11 Listopada 21 ogólne zebranie de
legatów fabrycznych, celem zajęcia odpo 
wiedniego stanowiska wobec wydanego 
przez komisję rozjemczą orzeczenia w 
przemyśle włókienniczym. 

Zebranie to obfitowało w burzliwe 
momenty i zostało zakończone nieocze
kiwanym epilogiem. 

Sekretarz zarządu głównego klasowe 
go związku włókniarzy, p„ Walczak, zło 

żyl obszerne sprawozdanie z przebiegu 
posiedzenia komisji rozjemczej w War
szawie i następnie odczytał motywy o-
rzeczenia, podkreślając, że 
NIEMAL WSZYSTKIE ŻĄDANIA RO

BOTNICZE ZOSTAŁY POMYŚLNIE 
ZAŁATWIONE. 

W imieniu zarządu głównego związ
ku włókniarzy p. Walczak opowiedział 
się za przyjęciem tego orzeczenia, po 
czym wywiązała się dyskusja. 

Jeden z obecnych delegatów p. Ser
watka oświadczył, że orzeczenie komisji 

D e l e g a c j a h a n d l a r z y z p l a c u B o e r n e r a 
i n t e r w e n i o w a ł a w W a r s z a w i e p r z e c i w k o p r z e n i e s i e n i u 

t a r g o w i s k a 
Warszawa, 5 sierpnia. 

W Warszawie bawiła w tych dniach 
delegacja drobnych handlarzy owoców, 
którzy mają swoje stragany na Placu 
Boernera. 

Ponieważ na placu tym mają być roz 
poczęte prace, finansowane przez Fun
dusz Pracy, targowisko ma być przenie
sione czasowo na plac gen. Hallera. 

Ponieważ ma to nastąpić już w pierw 
szej połowie sierpnia, nagłe to przenie
sienie w pełnym sezonie owocowym gro
zi handlarzom ruiną. 

Z tego powodu delegacja interwenio 
wała na terenie organizacyj kupieckich 
o przesuniecie terminu tranzlokacji na 
jesień. W sprawie tej będzie złożony me 
moria} na ręce prem. Składkowskiego. 

rozjemczej nie zadowala robotników. 
Mówca wystąpił przeciwko orzeczeniu i 
domagał się rozpoczęcia strajku w prze
myśle włókienniczym. Jednocześnie wy 
stpnił on z zarzutami nrzeciwko niektó
rym członkom zarządu głównego klaso
wego związku włókniarzy, 

W podnieconej atmosferze zabrał 
gło? członek zarządu głównego związku 
p. Zajdel, który usiłował odeprzeć zarzu 
ty, skierowane przeciwko kilku czlon-

j kom zarządu głównego. 
W odpowiedzi na to grupa delegatów 

wszczęła tumult, nie pozwalając p. Zaj-
dłowi złożyć oświadczenia. 

W tym stanie rzeczy przewodniczący 
p. Kukulski oświadczył, że rozwiązuje 
posiedzenie. 

Zebrani nic pOwziąwszy żadnej u-
chwały, opuścili salę obrad. 

Jak się dowiadujemy, w związku z 
tym incydentem na dzień dzisiejszy zwo 
lane zostało nadzwyczajne posiedzenie 
zarządu głównego klasowego związku 
włókniarzy. 

Z a p i k i e t o w a n i e s k l e p ó w ż y d o w s k i c h 

s k a z a n o s t u d e n t ó w w e W ł o c ł a w k u n a b e z w z g l ę d n y , a r e s z t ] 
Warszawa, 5 sierpnia. 

Grupa studentów uniwersytetu war
szawskiego, bawiąca na wakacjach we 
Włocławku pikietowała sklepy żydow
skie, nic dopuszczając do nich kupują, 
cych chrześcijan, a nawet siłą wyciągała 

opornych ze sklepów. Na tym tle doszło 
do zakłócenia spokoju publicznego. 

Czterej studenci zostali pociągnięci 
do odpowiedzialności karno- administra
cyjnej i skazani przez starostwo grodz
kie na 6 dni bezwzględnego aresztu. 

"a wszystkie s. od R0 r;r. 

UANIELLE DARRIEUX i ALBERT PREJEAN 
w filmie 

| G f t A N D - K I N O M . . n . 

m ^ ^ ^ ^ ^ N i e z n o ś n a D z i e w c z y n a 
r III. 

I 

f 

a* 
Jutro t. j . w sobotę, odbędą się zebra 

nia delegatów fabrycznych, zwołane 
przez pozostałe organizacje zawodowe, 
a więc związek „Praca", Z.Z.Z., Chrze
ścijańskie Zjednoczenie Zawodowe i Z. 
Z J \ Tematem obrad będzie orzeczenie 
komisji rozjemczej i delegaci wypowie
dzą się za ewentualnie przeciw orzecze
niu. 

Również jutro odbędą się posiedzenia 
zarządów w poszczególnych organiza
cjach przemysłowców, zwołane w tej sa
mej sprawie. 

Jak słychać, sprzeciw ma zgłosić tyl 
ko przemysł prowincjonalny i ewentual
nie zarobkowy. (k) 
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Z b i r r o z e b r a ł d o n a g a c z ł o w i e k a 

p o c z y m w r z u c i ł g o d o r z e k i . — N i e z w y k ł y n a p a d w p o b l i ż u S i e r a d z a 
fikcją. Gałkowski 40 złotych zakopał w j dze urządzili wyścigi, w trakcie któ-
Iesie, a 60 zdążył już przepić. Osadzo- j rych wóz 34-letniego Kazimierza Chu-
no go w areszcie. dzika uderzył w słup telegraficzny i 

* rozbił się. 
Na szosie koło Tomaszowa Maz. Chudzik doznał pęknięcia czaszki i 

wracali z. targu w dwóch furmankach złamania obu rąk. i w stanie groźnym 
wieśniacy, nieco podchmieleni. Po drQ- 'został przewieziony do szpitala (1) " 

Wojewódzki urząd śledczy został 
powiadomiony o następujących wy
padkach, których terenem były dalsze 
okolice Lodzi: 

Robotnicy, śpieszący wczoraj r a m 
z okolic do Sieradza do pracy, znaleźli 
nad samym brzegiem War ty nieprzy
tomnego i napół nagiego młodego męż
czyznę, dającego słabe oznaki życia. 
Zaalarmowano policję, i denat został 
przewieziony do szpitala w Sieradzu. 

Wdrożone dochodzenie doprowadzi
ło do ustalenia, że poszkodowanym 
Jest 23-letni Stefan Kosakowski — ro
botnik sezonowy. Kosakowski wra
cał onegdaj w nocy z miasta do swej 
wsi, niosąc w zawiniątku swe stare 
ubranie, a na sobie — nowe, nabyte za 
ostatnie zaoszczędzone grosze. 

Po drodze wdał się Kosakowski w 
rozmowę z jakimś nieznajomym, który 
wywiedział się o sprawunkach nie
szczęśliwego i nagle uderzył go z tyłu 
tępym narzędziem w głowę. Zbir ro
zebrał potem Kosakowskiego niemal do 
naga, zabrał mu jedyna złotówkę, jaką 
przy nim znalazł, i wrzucił do Warty. 
Dzięki płytkiej "rzece nie poszedł nie
szczęśliwy na dno i został wyłowiony 
z wody. 

Policja poszukuje bandyty. 

„ S p r z e d a w a ł " t o w a r z a p f t ł d a r m o 
K a J i s z a n i n o f i a r ą s p r y t n e g o o s z u s t a 

Po dłuższej przerwie władze zosta- ] czajną okazją", towar pobieżnie obej-
ły wczoraj powiadomione o nowym wy rzal i w bramie zapłacił 45 złotych. 
stępie „farmazonów" 

Do przybyłego z Kalisza Mariana 
Gdy sprzedawca oddalił się, kalisza-

nin jeszcze raz obejrzał nabytek. Prze-
Kostrzewskiego zbliżył się na ul. OWw- k o n a , s j c wówczas] że tylko na wierz 
nej jakiś osobnik i zaproponował kupno | c m , p a c z k . j był materiał, a pod spodem 
po cenie wyjątkowo niskiej 6 metrów | j r a } j r a n y . 
materiału wełnianego na garnitur. Przy 
bysze z prowincji do Łodzi uważają, że 
w naszym mieście można zawsze na-

i być materiały niemal za pół darmo. Ko-
strzewęki zainteresował się „nadzwy-

- gałgany 
,,Farmazon" w ostatniej chwili pod 

sunął Kostrzewskiemu zamiast paczki 
z materiałem — inną z gałganami 

Policja poszukuje oszusta. (1). 

* 1 

** 
Posterunek policji we vs i Będków 

został powiadomiony przez Wacława 
Gałkowskiego, że dokonali nań napadu 
we wsi dwa: bandyci — któr /y zrabo
wali mu sto złotych, zainkasowanych 
w wiejskich sklepikach za wodę sodo
wą i lemoniadę dla firmy Urbański w 
Piotrkowie. 

Rychło wyszło na jaw, że napad był 

5 0 g r o s z o w e h o n o r a r i u m 

d l a l e k a r z y 
n a w s i i w m i a s t e c z k a c h 

Warszawa, 5 sierpnia. 
Niezwykle charakterystyczne fakty, 

świadczące o coraz bardziej pogarsza
jącej się sytuacji zawodowej lekarzy 
opublikowały 'zby Lekarskie na pod
stawie badania zarobków lekarzy prak 
tykujących w małych miasteczkach i 
gminach wiejskich. I 

Okazało się, żc w wielu wypadkach 
honoraria za porady lekarskie na wsi 
wynoszą po 50 gr. 

Opierając się na tych danych Izby 
Lekarskie wypowiadają się przeciwko 
zwiększeniu liczby lekarzy przez ma
sową nostryfikację dyplomów zagra
nicznych. 

O k r a d a ł T e a t r N a r o d o w y i a r t y s t ó w 

M i s t r z o l i m p i j s l * 1 

n a t o r z e h e l e n o w s k i m 
Jak już donosiliśmy przygotowuj 

władze kolarskie dla miłośników sport" ». ^ 
go nielada sensacją. Zgodnie z zapo*l*°„ V 
będą się w nadchodzącą niedzielą na J/6 
lenowskjm wielkie międzynarodowe ^ 
sprinterowskic, w których atrakcyjnie w , p 
s|ą start reprezentacyjnej drużyny ' " ' ^ M I 
miec, która w drodze na mistrzostwa s^| 0^» 
Kopenhagi zmierzy się w Łodzi 1 c i 

sprinterami polskimi 
•Kogo ujrzymy na torze helenowskiw.^j*' 

w pierwszym rzędzie zobaczymy Ihbcź.0- Jlif 
cę złotego medala na Olimjadzle, »'* l r p' 
miec Ajmansa, olimpijczyka Karscha c jlr 
selberga, Horna i Schorna. Do walki * D 0$ 
na czołowi sprinterzy warszawscy °'łL«lp'' 
Pełny program olimpijski dostarczy »" 
wldownj wiele emocji. 

Kolarze niemieccy, którzy przyj" ĴpflfC 
Łodzi w sobotę rano, odbędą w k°^n 

łudniowych trening w Heleno wie, by fy^lr 
się z torem. W sobotę zjadą się równie* 
rze warszawscy. 

Przedsprzedaż biletów odbywa »!• . 
mach: Erwin Stibbc, ul. Piotrkowska 13 

G. Restel, ul. Piotrkowska 84. 

P r z e d m e c z e t u 

P r a c o w n i k m i e j s k i s c h w y t a n y n a g o r ą c y m u c z y n k u 

l i n 
I I I 
H I 
u 

m 
hó i l ą 0 1 

m m 

ujrzała pracownika mlejsk. Jana Małec
kiego, który przetrząsał kieszenie w u-, w i f 

Warszawa, 5 sierpnia. 
W garderobach i rekwizytorniach te 

atr-ów miejskich od kilku lat popełniano! braniu Węgrzyna, 
kradzieże... 

Obserwacje nie dawały rezultatu i 
złodziej, unikając zręcznie pułapek 
kradł bez przeszkód! 

Dopiero w ub. wtorek prjypadko-! stawił palącego flę papierosa 
wo zdemaskowano złodzieja. Jedna zj Zarządzona jednak u Małeckiego re-
garderobianych usłyszała szmery w j wizja dala sensacyjne wyniki. Znale-
garderobie Józefa Węgrzyna, który w j ziono bowiem wiele garderoby, rekwi-
tym czasie byl na scenie. Garderobiana zytów i nawet mebli, pochodzących z 
zajrzała przez szparę do garderoby i kradzieży w teatrach. 

N a s z r e p o r t e r z a n o t o w a ł . . . 
W mieszkaniu wlainym przy ulicy Wolowej | Jakub Rozenblum z Tomaszowa Maz., za-

Nr. 4 w zamiarze samobójozym zażyła 34-letnia ;.mcldował, ż« w szpitalu Poznańskich skradziono 
Ernestyna Kraszewska nieznanej trucizny. Des-j rn/i. portfel ze. 100 zł. s«« 
peratce udzielił pomocy lekarz pogotowia | umie- Do mieszkania Dawida Lipszyca przy ulicy 
ścił ją w szpitalu. Przyczyną rozpaczliwego kro-, Traugulla Nr. 8 włamał się jakiś osobnik z ża
ku były nieporozumienia małżeńskie. 

Na ulicy Rzgowskiej zażyła kwasu solnego 
22-letnia bezrobotna słupca bez stałego miejsca 
zamieszkania — Janina Wojciechowska. 

Lekarz pogotowia orzekł stan ciężki i skie
rował desperatkę do szpitala. 

* 
Na ulicy Rokicińskiej Nr. 131. jadąca tram

wajem Helena Błażejewska, mieszkanka wsi Po-
pielawy, gminy Łaznów, pow. brzezińskiego 
wskutek własnej nieostrożności wypadła na bruk 
i odniosła obrażenia głowy oraz wsirząs< mózgu 

ząc. że do garderoby artysty „wszedł e ł e o lwart*. Grać będzie Michalski «» 0 ^ 
• łużbowo", CZUJąc dym tytoniowy il Łodzianie wyjeżdżała w niedzielą P . ^ ' 
chciał sprawdzić czy artysta nie pozo-! ł u d n i c

/

m ' Zwrócili się oni do V ( ó ] , | 
1 z prośbą o delegowanie na zawodv war> 
delegata. 

Z a o g n i o n a s y t n a c M S . " ? 

w p i ł ^ e r s t w i e ś l ą s k i " 1 J l S e 
M€ PO 

'A. Da 

Wbrew wiadomościom, Jakie u k , ł U J #jł 2Mu. 
pewnym odłamie prasy stołecznej sytuaci $ rĵ . 
karstwie śląskim nie tylko nie uległa j , V 
nlu lecz w ostatnich dniach zaostrzyła »«' i '8 

W dniu onegdajszym zrze 
towa Śląska odbyła posiedzenie, 
stanowiono ustosunkować się nega.j 
by komisarza PZPN-u dra Wo)akowski*8' iA>t\Von, 

• ^ t a i 
miarem kradzieży. Właściciel spostrzegł kradzież 
i włamywacza przy pomocy sąsiadów zatrzymał. 
Zatrzymanym okazał się Kelmer Zindel. zamie
szkały przy ul. Franciszkańskiej 36. Złodzieja 
osadzono w areszcie. 

• . • 
Na ulicv Rokicińskiej spadł z roweru 18-let-

nj Alfons Firych, zamieszkały przy ul. Janów 

ry m|mo wysiłków prasy śląskiej nie 
dotąd kontaktu, 

W sferach piłkarskich Śląska 
głośno o możliwości odseparowania c

 r6 ; ^ 
stwa śląskiego od PZPN-u. jflko ^ fot 

O b ó z d i s l u n i o r f i w w K o ^ C ] t S j 
W dniach od 16-go do 29-go j l f M , ] . 

Przvbvłv lekarz pogotowia, po udzieleniu miesięczne, płci żeńskiej. Dziecko przesłano do. struKtorzy pp. ąpojda ] beli. 
wszei pomocy, przewiózł ranną w stanie n :e-j żłobka. | Z okręgu łódzkiego pierwszej pomocy, pr 

przytomnym do szpitala. spół mistrz juniorów Union Tourj 

W o j n a w H i s z p a n i i n a w y s t a w i e 

kraju. Pawilon Stanów Zjednoczonych 'fotografie najnowszych urza 

II. 
Paryż, w lipcu. 

Wędrujemy dalej. T u i w pobliżu — 
pawLlon Grecji. Twórcy tego pawilonu 
starali się połączyć sztukę starożytnej 
Hellady z nowoczesną architekturą gre
cką. Wnętrza urządzono z dużym sma
kiem artystycznym. Obok pięknych wy
robów ceramicznych i obrazów, tablice, 
odzwierciadlające rozwój soółczesnej 
greckiej produkcji win, likLerów. papie
rosów i t. d. Bogactwa kraiów skan
dynawskich obrazują pawilony Szwecji 
i Norwegii. Oba te pawilony wzbu
dzają duże zainteresowanie. 

Pawilon belgijski od rana oblegany 
jest przez tłumy publiczności. Wspania
łe brylanty z Antwerpii, jarzące sie róż 

trety Mussoliniego. Twórcy teeo pawi
lonu podobnie, jak Grecy, starali sie po
łączyć pierwiastki starożytne, a więc 
epokę świetności Rzymu, z pierwiast
kiem dzisiejszej Italii. 

Niewielkie pawilony państw Amery
ki Południowej dają nam przekrój spól-
czesnego dorobku artystycznego, prze
mysłowego i rolniczego tych kraiów. 

Jeśli chodzi o kraje tropikalne, to 
wspomnieć należy o pawilonie Tahjtl, 
który wyróżnia się ciekawa budowa i 
ciekawymi wnętrzami. W centrum tej 
części wystawy znajduje sie również 
pawilon rządu madryckiego. Na parte
rze tablice i fotografie, odzwierciadlają
ce wszystkie dziedziny życia hlszpań 

jest w nocy nader efektownie oświetlO' 
ny. Ciekawa nawskroś nowoczesna kon
strukcja architektoniczna łączy się har
monijnie z bogato urządzonymi wnę
trzami, poświęconymi gigantycznemu 
rozwojowi życia przemysłowego. Ame
ryka starała się dać w skondensowanej 
formie wszystko, co posiada. 

Te same zasady przyświecały twór
com pawilonu brytyjskiego, który rów
nież zawiera bardzo wiele ciekawych 
eksponatów, dotyczących przemysłu, 
handlu, linij morskich oraz problemów 
kolonialnych. 

Na wystawie paryskiej znajduje się 
czterdzieści kilka pawilonów zagranicz
nych. Czterdzieści kilka państw stara
ło się przedstawić możliwie jaknaj-
wszechstronniej cały swói dorobek ma
terialny i duchowy, Trudno więc. w 

rótkim artykule dziennikarskim szerzej 

>rze 

?*oret 

hi 

W 

P o l o n i a — U n i o n TcurWg ^ 
Drużyna Union-Tourlngu sianie w l>|> 
do decydującego meczu z Polonia 

pującym skladz|o: Michalski, Franki , * u 
, czyk, Chojnacki, Pile, Szulc, ŚwIętosl»^,V H ai 

Powiadomiona policja zatrzymała chalski II (Gorzko), kiimczik Scidei, tffi \ ,*|ai 
Małeckiego, który wypierał Się twier- Kwestja obsadzenia prawdo łącznik"i 'cjcrir' Isij,; ! 
dząc. Że CO garderoby ar\VSty „WSZedl C I e °'warU. Grać będzie Michalski aln" . J 24c;.inia. 

Zal 

ficznych, zdjęcia wielkich ^ 
światowych, tablice, dotyczące »u 

prasy i t. d. pff 
W sąsiedztwie z pawilonc"1 ^ | 

znajduje się pa>vilon reklamy* ^v 
poświęcić trochę czasu, by z a ? ^ j ( 
z najnowszymi zdobyczami l e ' 1 

nej gałęzi dzisiejszego życia. 
Pawilony kinematografii Wtc\ n 

znajdujące się również w tel cZJLja«3S 
stawy, mają charakter ściśle * L dljj| 
z technicznym rczwoiem ob'U y' 
dżin. 

Oj 

Najnowsze aparaty " r r n1'^ 

- oto p a 

sklego. Na wielkiej mapie wyraźnie od- omówić te jedną z najciekawszych czę-
nokoiorowym świat łem'w pięknych «a- dzielono t e ^ M ą , , 
blotkach, stanowią przedmiot powszech
nego podziwu, szczególnie ieśii chodzi 
o płeć piękną. Te eksponaty należą nie
wątpliwie do najdroż-szych na wysta
wie. 'Speć:'alne urządzenia uniemożliwia
ją kradzieże brylantów. 

Pawilon włoski zewnętrznie iest bar
dzo efektowny. Na parterze wielkie fo
tosy ze wszystkich najpiękniejszych 
miejscowości wloskiei. Sporo zdieć. do
tyczących Abisynii. Wiele mieisca po
święcono produkcji przemysłowej, tech
nice, sztuce wojennej. Na każdym pio
trze, prawie w każdej sali, -posagi i por-

władzą rządu Walencji od terenów, po
siadanych przez gen. Franco. Pierwsze 
piętro pawilonu poświecone zostało cał
kowicie wojnie domowej. Na wszyst
kich ścianach obrazy, nedzla młodych 
malarzy hiszpańskich, obrazujące trage
die tego narodu. Zniszczone miasta i 
wsie, pobojowiska pod Madrytem, bez
domne, pozostawione na łasce losu sie
roty — oto treść tych wszystkich, ocie
kających krwią, malowideł i fotografii. 

W pobliżu, tuż koło pawilonu belgij
skiego, Kanada. Kilka plastycznych ta
blic daje nam zarys historyczny tego 

W pobliżu pawilonu belgijskiego znaj
duje się Pawilon Prasy. Pawilon ten 
posiada charakter międzynarodowy. Re
prezentowane są prawie wszystkie kra
je świata. Obok pism codziennych, ty
godniki, miesięczniki, pisma fachowe, 
naukowe i t. d. Twórcy pawilonu starali 
się grupować wydawnictwa nie według 
przynależności państwowej, ale wedhig 
charakteru i rodzaju pisma. W ten spo
sób oddzielnie posegregowano pisma, 
poświęcone wszelkim dziedzinnnł wie
dzy, sztuce, literaturze, rzemiosłu i t. d. 

We wszystkich salach umieszczono 

precyzyjne urządzenia 
wych, reflektory i t. p. 
niejszy dorobek techniczny *'j$\tĘi 

Omówiliśmy pob :eżnie zaie^ Nv|i 
ną część wystawy. By °bc , r ; /
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stkie pawilony miedzynaredo yttj 
poświęcić bardzo dużo cZd.sti'^Pj\ 
którzy chcą zwiedzić c!ioć»V „ , v « 
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J a k n a l e ż y h a r t o w a ć o r g a n i z m l u d z k i 

r „ ° W * n \ u ?*a*-a m ó w . i się. przez l kąpieli. .Wreszcie hartowaniem jest ró- trzech do czterech tygodni. W ciągu te-
wnież każda kąpiel powietrzna. Nawet go okresu organizm zostaje zaopatrzony 
latem są ciepłe i zimne prądy w powie- w nowe ciałka krwi, tworzące isię bezu-
trzu. Ciało prawie całkowicie obnażone stannie w mleczu .pacierzowym. Najżyw-

ligfy r°k, jednak szczególnie aktual
ia f.ię ta kwestia latem. W okrę
ty Wieli rzecznych i morskich, space-
^ . n a wolnym powietrzu w ubraniu 

J8 1 lub prawie żadnym — wszyscy 
Vs2v°^?oze. s t a r z V 1 młodzi, a przede-

.pwim rodzice nieraz małych dzieci 
o 1 • 

i ł c t * 

Nią o 
ł»s na , t 1 s P r a w i e i próbują ją rozwią 

^ w ł a s n ą rękę. 
I».ift.ł a e;wszysUkim sama definicja. Co 
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 w t a .ściwie hartowanie? 
* j,p0 ., n i e odpowiada na to pytanie 
N *Z° ś ' c i s ł Y- Naogół utarło się, iż 

fPosób 
^śli j Z e m „hartowania"' mamy na 
Hitu; u°dpornienie organizmu. Uodpor-
bj r ^ ' ale na c o? . . . I tutaj jest pole do 
oj4]n .J^eilkich nieścisłości, i znów w 
fte\Jail.w życiu codziennym mamy 
^ieb*^ 1 1 6 mYśH uodpornienie od 
^ W " ' katarów i t.d. Człowiek za-
^bi a } v ~ to taki, który się nie za-

tisri • °' k t o r Y n i » lęka się chłodu. 

pj. v l przeważnie w ten sposób, że ką-
ł? w zim,i«: i — ' - colają r zimnej wodzie, i e n" 5 , . 

i m e d kipielą w ^ ^ . e . d Ł l c 

t*ootem, nad ranem i w ^ d z ^ a c b 
LMrznc spacerują P<> wsi, <w g * a 

mcrLm w b . l e k k i * ^ f ^ i 
V j Web „metodach ^ W C a l e na 

Hartowanie me polega ^ d 

J - > sie. zlewać zimna / f g ż e n i a i 
>««ia, aż do gęsiej skórki, o r zemy 
N f f i i a zębów Zahartowanym « 
1 *Wel t e j człowiek, ktonr bez szc 
& e niemiłego uczucia ka.pi* « ę 

o t empera tu ra 14 * > ^ ^ e j . 
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- i I t °Wne zmiany temperaitury otocz 
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sze jest to powstawanie czerwonych cia
łek krwi przy udziale światła słoneczne
go, w czystym powietrzu górskim, lub 
morskim lub leśnym. 

pod wpływem tych zmiennych prądów— 
uodparnia się. 

Nie wolno — jak we wszystkim — 
przesadzać również w hartowaniu. Nie 
należy zbyt gorliwie stosować tych me- , 
tod wobec niemowląt i trzeba oszczędzić Dlatego właśnie mieszkańcy miast 
ich starcom. Oczywista - i dlategotym ! zwłaszc^ dzieln.c ubogich w zieleń, lu 
właśnie teraz piszemy - lato jest jedy- ! j H ° «n«adzący się licznie w i d n y m p -
nie odpowiednią porą do r o z p o c z y n a n i a ^ mieszkalnym - - t a k często zapada-
tych zabiegów. na anem.ę. właśnie dlatego uleczje 

I można anemię tylko przez popyt cierpią
cego na wsi. Zwłaszcza dzieci w inny 
sposób nie pozbędą się swych cierpień. 

*• 
Dorosły zdrowy człowiek oddycha 

16 — 18 razy na minutę. W szybkim 

• * ** 
Właściwie oddychamy... krwią, gdyż 

w krwi odbywa się proces spalania, czy
li utleniania. Bez wytchnienia, w niez
mordowanej pracy czerwone ciała krwi 
(jest ich w jednym milimetrze sześcien
nym aż 5 milionów) obiegają od prawej 
polowy serca do naczyń w płucach, 
gdzie, załadowane tlenem, docierają po
tem do najdrobniejszych organów nasze
go ciała, oddając po drodze swój koszto
wny i i życiodajny ładunek. 

Oczywista, że tak ciężka praca wy 

z e s & & ; i 
KSIĘSTWO KENTU NA WYSTAWIE 

KWIATÓW. 
Przed wyjazdem z Anglii księstwo Kcnau 

asystowali przy otwarciu wystawy rolniczej hrab
stwa Kent. Szczególna, uwagę pary książęcej 
zwróciła wystawa kwlalów, urządzona przez 
dzieci ze szkół powszechnych. Kwiaty dostar
czone były z Londynu, z centrali handlu kwiata
mi w Coyent Garden. Covent Garden jako ry
nek kwiatowy jest jednym z największych w 
Europie, gdyż jego obrót roczny wynosi z górą, 
7 milionów funtów, prawie 190 milionów złotych. 

KRAJ, GDZIE SIĘ DOBRZE DZIEJE AUTOROM 
W Stanach Zjednoczonych honoraria dla 

autorów poczytnych powieści, sztuk scenicznych, 
scenariuszy filmowych s;ęgają zawrotnych 6um. 
Często sami wydawcy, oceniając przedstawiony 
im manuskrypt jako rzecz, która może liczyć na 
powodzenie, płacą z góry duże sumy za nabycie 
dzieła na własność. Kingsley naprz. otrzymał 
30.000 dolarów za „Dead End" jeszcze przed wy
sławieniem na scenie. Za powieść ..Hurrieane" 
otrzymał autor 60.000 dolarów. Sinclair Lewi*, 
laureat Nobla, otrzymał za swoją powieść , Dods-
worih" „tylko" 150.000 dolarów. 

ARBITER ELEGANTIORUM PRZEWODNI
KIEM PO PARYSKIEJ WYSTAWIE. 

Andre dn Fouąuieres zajmuje w Paryżu sta
nowisko oficjalnego arbitra elegancji: on kreuje 

marszu, biegu, przy wysiłku i t.d. liczba [jod* on jest wyrocznią na wszelkich konkursach 
oddechów wzrasta: oddychamy szyb' 

ciej. Dzieci oddychają szybciej niż czło
wiek dorosły i z tego powodu nie nale
ży — jak czynią częisto lękliwe maiki— 
uważać, że nieco przyśpieszony oddech 
śpiącego dziecka oznacza stan gorącz-

czerpuje. Jednak ciała krwi żyją od I kowy. (1) 

E g z o t y c z n y g o ś ć w 

mody on reprezentuje paryską elegancję. Poza 
t-\m dc Fouąuieres zajmuje się, historią kultury. 
Obecnie podjął się innej pracy: założył kursy dla 
przewodników pó Wystawie ; po Paryżu. Hasłcjn 
kursów de Fouquicres'a jest ,.Paris by light" 
(Paryż w świetle dziennym), w przeciwstawieniu 
do dotychczasowych pokazów i wycieczek, które 
odbywały się głównie pod znakiem ,,Paryż w 
nocy". ' 

z P o l s k i 
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J u a n S a n t j a g o T e s a r d i z o s t a ł z w o l n i o n y z a r e s z t u 
Warszawa, 5 sierpnia. 

Do Warszawy zawitał przed paru 
tygodniami obywatel Urugwaju, noszą
cy dźwięczne nazwisko Juan Santjago 
Tesardi z Montevideo. 

Przybyły bawił zaledwie kilkanaś
cie dni w. stolicy, gdyż już wpłynęła 

ga rodziny niejakiej Beli Sztokfiszów-1 nazwisku Ołowiczer 
ny, że została przez urugwajczyka znie 
wolona. 

Policja zainteresowała się bliżej oso
bą Juana Santjago Tesardi i ustaliła, żc 
wyjechał on w międzyczasie do Lodzi, 
gdzie nawiązał z kolei bliższa rnajo-

. wcale nie muszą być 
H l i n ^ n c o w e - W c a l e oie trzeba, jak 

naipierw zanurzać dziee-
0 ' ' e 1 . i!'^nriv^Y w P r ° s t z wodociągu i potem 

s i e r p \%J W o d a - ° temperaturze 35 sto 
r s 1 ó V *• WSs h u " 7 ' i s z c z ą na początek 

^ S ^ * * ' stopni choćby. 
"7 W v! * v£ ^ PPprostu od zwykłej ką 

mą, o rźyu - A C Polega „ 7 s ^ s o w a ^ t r T s i o w \ P^eciwkĆ, ^ ^ ^ 0 ^ ^ moil T S ^ o M ^ ^ w ć z y 

n« K \ 6 io "fi-Uh J r e w s w e ' l gorliwości wchodzą 
Ar**i*r. *4t tw d T 0 ^- -ł każą .marznąć swym. ma-. 
*y$y* lljgJJtt w chłodnych kąpielach lub w 

j S a k . n i e c i e P ł e i odzieży. Należy 
m6wl 8 | V Q w e I Ó W n ° c z e ś n i e nie zapominać — 

fc 1 ^ Rozpoczął się nowy rok w naszej 
gospodarce aprowizacyjnej. W zwiąż 
ku z tym p. minister spraw wewnętrz
nych gen. Sławoj-Składkowski wydał 
zarządzenie, regulujące sposób ustala
nia cen. 

' C h l e b a i m i ę s a 

w y z n a c z a n e b ę d ą p r z e z w ł a d z e 

A ^ o ń ^ m ł- e ' w zwvkłei temperaturze 
l O ^ 8 le7 , l ą krótkim polewaniem cia-

*ną. To na początek wystar-
potem stosować polewanie 

TTń fEk* Ł h 6?i? n i e i i s 2 a ' a le"rówńież"" ' tyikó 
d Z AAK^ o r ł a l

ą . c h w > l e . Prysznic zimny mo-zimny 
Pr".".!?? etapem tego rodzaju har-r 6 > 

, ? " i 4 i i e lTJBzn*. wywołuje silne pod-

Ceny artykułów pierwszej potrze-
; by: pieczywa, mięsa i przetworów mię-
' snych będą wyznaczane z urzędu. Cena 
chleba regulowana będzie ceną żyta. i 
kg. chleba będzie zawsze kosztować 
tyle, ile 1 kg. mąki plus 2 grosze. 

Zarządzenie dozwala na przemiał 

*H»JP,W^ zimną W o d ą ( s i ę z i m . 

Roztoczona nad egzotycznym goś
ciem obserwacja naprowadziła władze 
na przypuszczenie, że mają do czynie
nia z handlarzem żywym towarem, 
który zamierza piękną dziewczynę wy
wieźć do Urugwaju. W związku z lym 
Juana Santjago Tesardi aresztowano i 
odstawiono do więzienia w Warszawie. 

W toku śledztwa wyszło na jaw, że 
Sztokfiszówna, którą Tesardi miał rze
komo zgwałcić, nie ma żalu do swego 
uwodziciela, ponieważ go kocha. 

Ponieważ w kartotekach policyj
nych zagranicznych Tesardi nie jest ni
gdzie notowany, postanowiono sprawę 
przeciwko niemu umorzyć, uwolnić go 
z aresztu i odstawić do granicy, jako 

żyta tylko w czterech gatunkach. 
Natomiast przemiał pszenicy nie po

dlega żadnym ograniczeniom. Nic podle , 
ga jednak ograniczeniom również prze- uciążliwego cudzoziemca 
miał żyta, ale tylko na potrzeby wojska 
i na eksport. 

Nowe normy przemiału żyta ma 
ją na celu nie tylko utrzymanie cen 
chleba na najniższym poziomie — ale 
również zapewniają rolnictwu większą 
ilość otrąb żytnich, jako paszy. Po te
gorocznej posusze, jest to nader ważne. 

oliem ^ C j C ^ Y poddać takiego rodzaju 
%k yiL którzy codziennie 
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S k ł a d k a n a r z e c z g m i n ż y d o w s k i c h 
w y n o s i ć m a 1 0 p r o c . p o d a t k u d o c h o d o w e g o 

Warszawa, 5 sierpnia. 
Ministerstwo Wyznań Rei. i Ośw. 

Publicznego jeszcze kilka lat temu ogło
siło ustawę, w myśl której składka na 
rzecz gmin wyznaniowych wynosić ma 
10 proc. sumy podatku dochodowego, 
wymierzonego przez władze skarbowe. 

Sprawa ta została w ten sposób ure
gulowana dla wszystkich gmin wyznanio 
wych w Polsce, z wyjątkiem gmin żydów 
skich. Zarządy gmin żydowskich złoży
ły mianowicie do Ministerstwa Wyznań 
wyczerpujący memoriał, w którym po
woływały się na to, że sytuacja gmin 
żydowskich jest zupełnie inną niż wszyst 
kich innych wyznań w Polsce, ponieważ 
Żydzi muszą sami utrzymywać szkoły, 

potrzebują wielkich funduszów na opie
kę sspołeczną i t. d. Gminy żądały w 
związku z tym określenia wysokości 
składki na 30—40 proc. sumy podatku 
dochodowego. W roku bieżącym sprawa 
ta miała być wreszcie ostatecznie załat
wiona. Projekt rozporządzenia wyko
nawczego przeszedł do Ministerstwa 
Skarbu, które miało zdecydować o wy
sokości i sposobie wymiaru składki. 

Jak się dowiadujemy, Ministerstwo 
Skarbu postanowiło ograniczyć wyso
kość składki tylko do 10 proc. sumy po 
datku dochodowego, w obawie, aby wyż 
szy wymiar składki nie odbił się na ogól 
nej zdolności płatniczej żydowskich płat 
ników podatkowych. 

Pocz. 4, 6, 8. 10 J Powtórzenie premiery! 

E G O Z Ł O T A R Y B K A 

w roi. gł. JEAN HARLOW, WILLIAM POWEL, 
MYRNA LOY, SPENCER TRĄCY. 

P r z y m u s u l e c z e n i a 

n o w o t w o r ó w 
ż ą d a j ą o r g a n i z a c j e l e k a r s k i e 
Organizacje lekarskie wystąpiły do 

państwowej służby zdrowia z projektem 
wydania specjalnych przepisów o lecze
niu nowotworów: raka, złośliwych gu
zów i t. p. 

Lekarze uzasadniają konieczność 
wydania ustawy o leczeniu nowotwo
rów coraz bardziej wzrastająca '.'czbą 
zgonów wskutek tej kategorii zachorzeń. 

Ustawa przewidziałaby źródła finan
sowe na założenie szpitali dla chorych 
na nowotwory złośliwe. 

P o c i ą g p o p u l a r n y d o G d y n i 

o d w o ł a n y 
Podaje się do wiadomości, że zapowiedziany 

na dzień 6 sierpnia b. r. pociąg popularny do 
Gdyni, wobec niezgłoszenja się dostatecznej licz
by uczestników, został przez dyrekcję kolejową 
odwołany. 

Wszyscy posiadacze kart kontrolnych na ten 
pociąg przewiezieni zostaną pociągami objętymi 
stałym rozkładem jazdy. 

Odjazd wycieczki z dworca Łódź-KaHska na
stąpi dnia 6 sierpnia o godz. 19 min. 45; przyjazd 
do Gdyni dnia 7 sierpnia o godz. 5 min. 32. 

W drodze powrotnej odjazd z Gdynj nastąpi 
dnia 8 sierpnia o godz. 19 min. 39 a przyjazd 
do Łodzi dn. 9 sierpnia o godz. 8 min. 01.. 

Uczestnicy tej wycieczki proszeni są o przy
bycie na dworzec Łódź-Kaliska przed godziną 
19 min. 45 dn. 6 sierpnia i przedłożenie przy 
przejściu na peron karty kontrolnej specjalnemu 
urzędnikowi, który dokonywać w nich bedzte 
poprawek rozkładu jazdy. 

TEATR Gościnne 
występy K A M I N S K I E J 

z jej 
zespołem 

Śródmlelska 15 

Dziś, piątek i jutro w sobotę o g. 9.15 w. 
G L u C R E L H A M E L N 

Bilety, w kasi« teatru. 

Jutro, w sobotę o g. 4 pp. CENY ZNIŻONE. 
Głośna sztuka WI. Fodora, 

T a j e m n i c a L e k a r s k a 
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J e d y n i e h o l e n d e r s k i p r z e m y s ł t e k s t y l n y w y k a z u j e o b j a w y p r z e m i j a , 

j ą c e j d e p r e s j i . — W z r o s t e k s p o r t u a n g i e l s k i c h w y r o b ó w w e ł n i a n y c h 
gły zmniejszeniu. Z tych względów wj 
kolach gospodarczych obecne trudność 
uważane są za przejściowe. 

W SZWECJI 
Związek Izb Przem. Handlowych w 

Szwecji ogłosił ostatnio dane. dotyczą
ce produkcji w r. 1936. Z obliczeń tych 
wynika, że wzrost produkcji przemysło
wej kształtowa! się analogicznie, jak w 
roku 1935. Biorąc za podstawę r. 1935 
— 100, otrzymamy dla roku 1934 wska
źnik 91, natomiast dla roku 1936 wskaź
nik ten wynosił 108. 
Z poszczególnych gałęzi przemvs'u naj-
wybitniej zwiększyła się produkcja w 
przemyśle włókienniczym. W szczegól
ności o przeszło 10 proc. wzrosła wy
twórczość tkanin wełnianych i baweł
nianych, podczas gdy produkcja prze
mysłu jutowego i lnianego pozostała na-
ogół na poziomie niezmienionym. 

Wartość produkcji przemysłu kon
fekcyjnego przekroczyła po raz pierw
szy od szeregu lat 100 milionów koron, 
co w porównaniu z rokiem ubiegłym 
oznacza 9-procentowy wzcost. 

W HOLANDII 
Mniej pomyślniej kształtuie się sy

tuacja w przemyśle holenderskim, gdzie 
po roku niezwykłego rozw.Mu koniunk
tury zarysowywać się zaczęły pewne 
przejawy depresji. Pierwsza jej oilarą 
pad! przemysł włókienniczy, który roz
wijał się bardzo korzystnie jeszcze 
przed dewaluacją guldena. 

Szereg oznak wskazuje na to, że w 
wielu przedsiębiorstwach koniunktura 
przekroczyła Już punkt szczytowy. Sze
reg fabryk, pracujących wyłącznie dla 
potrzeb rynku wewnętrznego, stwierdza 
trudności na rynkach zbytu. W niektó
rych działach produkcji musiano ostat
nio przeprowadzić zmniejszenie liczby 
dni pracy w tygodniu i czynnych ma
szyn. 

Wahania zniżkowe koniunktury tłu
maczy się tym', że kupiectwo DO dewa
luacji guldena, a w obawie przed dal
szym zmniejszeniem wartości waluty, i 
w przewidywaniu wydatnie zwiększo
nych możliwości zbytu, bardzo poważ
nie zapełniło swe składy. Zwiększenie 
zbytu w handlu detalicznym nie odpo
wiadało jednak przewidywaniom kupie'-
ctwa, co doprowadziło do powstania ol
brzymich nlesprzedanych zapasów to
warów włókienniczych. Wskutek tego 
w niektórych branżach, a zwłaszcza w 
przemyśle bawełnianym, konfekcyjnym 
1 galanteryjnym, handel detaliczny wal
czy z trudnościami, co soowodowab 
wydatną redukcję zamówień w fabry
kach. 

Na szczęście, rozmiary zbytu arty
kułów włókienniczych zagranica, zwła
szcza w Indiach holenderskich, nie ule-

W ANGLII 
W e włókiennictwie angielskim trwa 

nadal dobra koniunktura, a nawet istnie
ją oznaki dalszej poprawy sytuacji, 
zwłaszcza w zakresie eksportu włókien
niczego. Specjalnie dobra passę pod 
względem eksportu miały w r. bież. an
gielskie towary wełniane, przede wszy
stkim sztrajchgarnowe, których wywóz 
wzrós ' bardzo znacznie. 

Ogółem towarów sztrajchgarno-
wych wywieziono w czasie od 1 stycz
nia do 30 czerwca b. r. około 40 milio
nów jardów, co w porównaniu z 38 mi
lionami 115 tys. jardów, wywiezionymi 
w takim samym okresie 1936 r.. stano
wi wzrost o około 5 proc. Korzystnie 
również kształtują sie obroty z ' zagra -

b. r„ będą prace zmierzające do ror.w^ . ; rj 
ków handlowych pomiędzy Pclskrj « L .,.̂ #8, orf...11' 

nicą w dziale towarów kamgarnowych. 
Znacznie zwiększyły w tym dziale za
kupy takie kraje, jak Stany Zjednoczo
ne, Kanada, Nowa Zelandia. Argentyna 
i Chiny, pewien spadek zakupów wyka
zuje natomiast Japonia i Egipt. 

Jednakże w parze ze wzrostem an-
gielsk-ego eksportu włókienniczego idzie 
wzrost importu tekstyliów do Anglii, 
który, zresztą, stanowi niewielki pro-j 
cent WywOZU. Według ostatnich oszacowań Am*'-

Znacznie powiększyły wwóz w y r o - . P O D U ' e "pasem złota, którego w « r t o « j j , 
bÓW Wełnianych do Anglii — Wiochy, l s r « dwukrotnie rezerwy złota, jakimi 

Ł ó d ź — C h i 
O ż y w i e n i e w y m i a n y hsndlo fr!' 

i 
pena 16/18), której prezesem jest p. n l l D; 
Dolcial. Zadaniem wymienionej |nslytoCl • ^ 
podejmie normalne czynności z dn|cm 1 v''"..,,(• 

Oatatnlo przystąpiono do Źor^nnlzowan'*^rj^ t u ł 

sko-ChłńskleJ Izby Handlowej w Wars"* 1 ' ' rf, Pł pi^C 
^harak 

U l e 

W tym celu Polsko-Chińska Izba * tfł 
oświadczyła gotowość ścisłej współprac 1 «, 
mi Przemysłowo-Handlowym!, in. |n. ecie"1 

żcnla wym|any handlowej okręgu łódiklci!0 ' 
klem chińskim. 

Z ł o t o w A m e r y i * 

% r M T « 

ej 

Wyż 
Pół 

a następnie Niemcy 
Ogólny import towarów Sztrajchgar-

nowych od Anglii wyniósł w omawia
nym przez nas okresie 1937 r. 4 miliony 
206 tysięcy jardów, podczas gdv w tym 
samym czasie 1936 r. wyniósł on 2 mi
liony 160 tysięcy jardów, co oznacza 
wzrost importu sztrajchgarnów do An-
trlii o blisko 100 procent. 

te 
w * r 0 s 

i; wysokość jego oai>- .^11^ z ^ . 
milionów iuntów. »f * # B * S 

Europa 
Z krajów europejskich największy zsp'5 

ta posiada Anglia; wysokość jego obl^K 
okrągło n a 700 milionów Iuntów. N» , 
miejscu znajdujecie Francja, która PM , ,

(f„A 
ta za około 230 milionów L., dalej Belgi* 1 
carja po 150 miln. Na czwartym miejsc" 
się Holandia której rezerwy złota szaeo«'»' 
okrągło na 110 milionów Iuntów. 

N i e m n i m p o g ł ę b i a ć k o n t r o l i d e w i z o p 

Z w . I z b P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w y c h p r z e c i w k o o b a r c z a n i u o r 9 a l 1 

z a c y j g o s p o d a r c z y c h n a d m i e r n y m i p r a c a m i w z a k r e s i e W*?*, 

r e g l a m e n t a c j i d e w i z o w e j j 
być może — z niedokładnego ^rozumie-1 poszczególnych firm, uwzględniaj^ ul j j / i i ^ i 

ty 

. 5.27 IJk 1 

W zakresie zagadnień eksportowych 
specjalną doniosłość posiada sprawa u-
proszczenia formalności, niezbędnych 
przy wywozie. Sprawa ta była jednym 
z podstawowych tematów, rozważa
nych jeszcze na czerwcowej konferen
cji eksportowej w Warszawie (jak wia
domo, duży nacisk po'ożvł na nią w 
swym referacie dyr. Bajer), następnie 
zaś stanowiła przedmiot dalszych do
ciekań Zw. Izb Przemysłowo-Handlo
wych, który specjalna uwagę zwrócił 
m. imn. na zagadnienie kontroli cen eks
portowych i wpływu dewiz. 

W toku rozważania tei sprawy Zw. 
Izb stwierdził, że szereg związków 
branżowych, upoważnionych do wyda
wania zaświadczeń walutowych, napo
tyka w przygotowaniu zestawień dla 
Polskiego Instytutu Rozrachunkowego 
na trudności, nie wynikające z samego 

nia swej roli w tych sprawach i wyni
kającej stad niekiedy nadmiernej skru
pulatności w wyjaśnianiu nieznacznych 
różnic między ceną deklarowana, a osią
gniętą, spowodowanych np. wahaniem 
kursu walut'. 

Związek wyraził poulad. że byłoby 
celowe, by Polski Irrsrvtut Rozrachun
kowy Wystosował specjalny okólnik do 
związków branżowych, precyzujący 
ściśle nałożone na nie zadania i v/yraź-
nie rozdzielający sprawy, załatwiane 
nieraz bezpośrednio przez Państwowy 
Instytut Rozrachunkowy z eksportera, 
mi, od spraw, pozostających w kompe
tencji związków branżowych. 

W związku z otrzymanymi informa
cjami o zamierzonym jakoby powierze
niu organizacjom branżowym nie tylko 
sprawdzania cen eksportowych, lecz ró
wnież prowadzenia kont eksportowych 

przebiegi całej tranzakcji. Z w i a z e ^ R ^ « t r | t d

c t ! 

Ą 8J.37. wypowiedział się kategorycznie 

sprawdzania cen eksportowych, a 

•i/ n 
Mi \ i 0 3 i s 

z w o l n i o n a o d p o d a t k u p r z e m y s ł o w e g o 

M a ł a p r o d u k c j a j e d w a 

b i u w e W ł o s z e c h 
Z ogłoszonych ostatnio danych związku or

ganizacji rolniczych we Włoszech wynika, ie te
goroczne zbiory oprzędów (kokonów) jedwab
nych We Włoszech będą znacznie mniejsze, ani
żeli powszechnie oczekiwano. Główną przyczyną 
tego są wielkie upały, jakie w tym roku miały 
miejsce we Włoszech.. 

Ogólny zbiór dprzędów jedwabnych we Wło
szech wyr lesie według ostatecznych obliczeń 
32 miliony 200 tysięcy kg.( podczas gdy przemysł 
włoski spodziewał się w bież. roku conajmniej 
zbiorów w ilości 40 milionów kg. 

R u m u n i a p o d w y ż s z a 
k o n t y n g e n t y p r z y w o z o w e 

Na drugie półrocze b. r. przewidziano możli
wość zwiększenia przywozu o 1.600 milionów lei 
w porównaniu z I półroczem r. b. Suma ta zo
stała z góry podzielona pomiędzy poszczególne 
kraje w następujący sposób (w mil. lei): Austria 
50, Bułgaria 43, Dania, ?0 Szwajcaria 400, Grecja 
50, Włochy 450, Jugosławia 70, Ncrwegia 2, Ho. 
l.udia 50, Polska 20, Hiszpania 74, Szwecja 80, 
Turcja 240. 

Okólnikiem z dnia 27.7. 1937 roku 
Ministerstwo Skarbu zwolniło osoby 
nie posiadające zakładów handlowych 
ani przemysłowych, a zajmujące się 
sprzedażą znaczków pocztowych od 
obowiązku opłacania z tego tytułu pań
stwowego podatku przemysłowego — 

zarówno w postaci świadectwa prze
mysłowego jak i podatku od obrotu. 

Ulga powyższa przysługuje z urzę
du t. j . bez składania indywidualnych 
podań i obowiązuje poczynając od dn. 
1 stycznia 1937 roku. 

jakimikolwiek dodatkowymi P r a ' . ' . 
zakresie reglamentacji d e w " o w e j , 

w}'|)uwicuum aic Mi t su i i — - *0^' ł ' *J[p' • n 

elw obarczaniu zrzeszeń branż j < JJ^IJE. 
-raca"1..,) W 

f! ii kontrolą cen oraz przeciw dalsze"1 ,vi 
głębieniu kontroli wpływu d e w " z < J r , n 2 

mogłoby to wpłynąć na zaham° LfypjgŁ 
ekspansji eksportowej. h , k^ JNych 

Związek wysunął wniosek. 0 5 

trola cen eksportowych była na 
konywana przez związki b r i 

tórc jako sfery przemysłowe w c L»Ai,t 

...i 1.. nq r>0R',c>i 5 4 , występowały 
swych kosztów 

winny na 
otrzymyW'' 

opłat, pobieranych od eksportu 
świadczenia walutowe. K o n t r o -

W z r o s t w k ł a d ó w o s z c z ę d n o ś c i o w y c h 
Warszawa, 5 sierpnia. 

W miesiącu lipcu r. b wkłady osz
czędnościowe w P. K. O., jak również 
liczba oszczędzających, wykazują dal
szy znaczny wzrost. ' 

Stan wkładów zwiększył się o 
10.935.976 zł., osiągając na dzień 31-go 
lipca r. b. sumę 726.563.927 zł. 

Jednocześnie ze wzrostem wkła
dów oszczędnościowych zwiększyła 
się w tym czasie i liczba oszczędzają
cych w P. K. O. W ciągu lipca r. b. 
P. K. O. wydała 56.220 nowych książe
czek oszczędnościowych, osiągając na 
dzień 31-go- lipca ogólną ilość 2.596.120 
czynnych książeczek. 

Wyszedł z druku numer S-TY dwutygodnika: 

T r e ś ć n u m e r u : 
Dalszy ciąe ankiety — Jak rozwiązać problem zwrotów? 

Włókiennictwo u progu sezonu zimowego. 
Bolączki warszawskiego handlu włókienniczego. 

Przemyśl tkanin jedwabnych przed sezonem zimowym. 
Własności techniczne „Lanitalu". 

Rozwój metod bielenia (kaniu bawełnianych. 
Przemysł konfekcyjny i jego horoskopy. 

Korespondencje zagraniczne. 
Cr: . IUERU 30 GR. Przcńumeratn kwartalna zł. 1.80. 

Do nabycia we wszystkich kioskach i w Administracji „Republ ik i" , 

feta 

1 8 t y s i ę c y m i ® 0 } \ \ 

w ftas 
Liczba wrzecion na 

Al'5' 

zwiększyła się ostatnio i °^cttpW 
obecnie na 18.406, z których 
jest 14f562 wrzecion. 

Z w i ę k s z e n i e i ' P r \ , ^ 

b a w e ł n y w E g * P t ' a 

Egipskie ministerstwo r°^nc $lf 
publikowało w tych dniach v iiP1^ 
tystyczne, dotyczące rozmif'. .|, % 
wy bawełny w r. 1937. Z Wfofltt 
wynika, że tegoroczna P° J e St 
uprawy bawełny w Egipcie J y / 1 
równaniu z powierzchnia uP r a 

większa o 15.3 proc. ^ 0 

56.8̂  
I N . . r o 

te wu dewiz winien sprawować na ' pif^^»11 
ski Instytut Rozraclmnko\W "Ajaz»J 
dach ew. zrewidowanych. ....„n^,. N, 
eksporterów dodatkowym , e C [ ! L . c , 4 > 
niem się czy to wobec z w i ą * J r ^ . ^ t ó 
to wobec Polskiego Instytutu ^....j i^ĄU 
chunkowego z odprowadzenia n ^ M >t>k P 

każdej tranzakcji Zw. Izb uzna' ^ J ^ g - 6 B 
wskazane, natomiast może _ j , cl" 
prowadzenie kont poszczego'" 
porterów przez P. I. R 

, o r t « V 
I n f o r m a c j e e k s P . 

Firma szwedzka poszukuje fai)"" J 
»twa firm polskich na rynku yfi „» 

• I M'. 1. , nawiąże k o » t f b ś ^ 
materiały i ^ f S . * ^ 

(6576/37). 
Firma chińska 

eksportującym) m 
wełniane, koce 

wraz wszelkiego rodzaju tfalanteri^in^y j 
Firma angielska przyjmie pff- <,cf^ 

firm eksportujących płody «' o l n , , i ł l

 K

 f/ 
tyczne, maszyny, stal, chenvU«'» Ą<) 

t. p. (6388/37). . bivlr» '' 
Bliższych informacyj udzieli " 

mysłowo-Handlowej. 

h c- ii, 

tej 

l A j D. 
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S y t u a c j a g o s p o d a r c z a w P o l s c e 
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Itist 

*J H , a Pierwsze 

o ś w i e t l e n i u I n s t y t u t u B a d a n i a K o n i u n k t u r i C e n 
Warszawa, 5 sierpnia, 

nadania Koniunktur Go-
! 2 y c h i Cen 

ł * l l ? V n ? i r y z u ' e sytuację gospodar 

4 
a 
prac? 
cc!*"' 
I?k!c|!« 

w następujący spo-
sytuację gospodar-
pólrocze bieżącego 

r. b. rozmia-
% , V ł % ż T , ? r 2 r o s ł y niezmiernie sil-

H , ^ r W f o 12 proc. w porównaniu z 
k7" \ vVr n

r ° . C z e m 1 9 3 6 r - p " y " y m 
I S ^ 0 s , t u °yło nieporównanie sil-I "̂ fi —jaw iiivi;uiuninuiic ail" 
Sn. « ? , e r w s z y m kwartale niż w 
Tlkcia , & i e r wszym kwartale r. b. 

ość Pr: 

mi dP? 

* * 5 
K Ostry 

pin j j " ' w a wzrostu w pierwszym i dru 
Watńi. ?J e r- b - tłumaczy się ruchami 

„ J Ł l r ° s t c e n s u r o w c ó w 
i i K n i ? c ł l światowych spowodował i 

N» i ' l K j e yyzKową tendencję cen, co wy
p o ś ć ri-W.SZe z a k " P y antycypacyjne i 

^fcLU 0 inwestycji w zapasach. Spo-ei.i« i - , j 

rt dzis|.. mojoŁaYTO, > : i e '. \iv.: a. 
klt'J»vvi, , y ? zebraniu giełdy plenięinej 
k V obrót T d c i>cja dla dewiz była utrzyma
li c

2?2. IWi "ieduiych. Notowano: Amster-

i! 

ó m 3 

n a d a ł a 
na 

a p i e n i i z n a 
Warszawa, 5 sierpnia, 

zebraniu giełdy plenięinej 

p a 3 n l « Pr™ ^ J«rk-kabel 5.27 1 3/8, Pa-
fcl V k V5-44! Sztokholm 135.95, Zurych 

l'2'. kL J .ki. P ' a c i l " dolary: amerykań-
i, 29? « a d y | s k i e 5 - 2 6 i P6t. Moreny holen-
I 2'20 ' k , "kS francuskie 19.80, szwajcar-

• -HTtLPaleitvń]f' b=IŹ')8kie 89, funty angielskie 
edniaia^lff 2 6 

, guldeny gdańskie 99.80, 
17.20, duńskie 117.15 norweskie 

3.30, szy-W 0^, ^ H u c t i e

 n

1 3 5 - 3 », Hry włoskie" 23.: 
zme.Zl* fi 137 „.'e 9 8 , 5 ° . marki fińskie 11.20, nie 
trartz°* «• n>ernieck|0 , 

rowe! y X skonano akcia 
! « c m " J * i' s & J , p»iikT 'io 
e^ , Z * ,«i łA, T'»nzaW i C° J

3 2 , > 5 0 ' Haberbusch 38.50-
haiA0 tj^O fcj.;J?j. dokonane a nie notowane: 

a akcyj tendencja była mocna 
nie metalurgią, większych 
jaml Banku Polskiego. No-

ki 105, Węgiel 23.75, Lilpop 

K. P l ERY y r £ r t& w 52.50-53. 
iwych ł«" • , W V Ł " l l u w n , Dla papierów 

- \V)'K °Wttt*u , ? ° c , a . ?* d a l mocna przy zwięk 
••n'5]i * i S „ 1 P 6 ' proc. państw, poż. we-

' > 0 ł 1'3 .'Oku. ]5r*c- l i s»y zastawne m. Warszawy 
nadaj 
hrafl'"' 'I'S ro|iU " S l y zastawne m. Warszawy 

\,r l)'1 ', C ł ' ria I . O W a n o : 3 Proc. inwestyc. I cm 
< rVM ^ U r o ^ 1 " ^ 8 3 - 5 0 . 1 1 e m - 68, 4 proc. pre-

3 D 0 I R ^ U M 3 9 ' 5 0 - 3 ^ 4 proc. Lnsolida 
i'ać C 'j-P4T^7^T,' Pfoc. pastw. poi. wewnętrzna 
" 1 l* ; ; iL?6.88 7 , 2 | ' 4 i Pół proc. listy zastawne 
t l ' 0 l C - P l f t ? » aiiU- 61-8S_61.25-61.38 

Crpc. l|8ity zastawne Warsza-
Tranzakcje 

'VI 
notowane: 5 proc. listy zastawne 

em. fil v , k u 5 0 ' 6 Proc obligacje War-VI em. 64. VIII _ IX 59.50. em. 64, VIII 
eSityfJJk^Wc^ffiŁDA ŁÓDZKA 
aZk0^,(T ,S|3»róU ,*y«,»braiiIu giełdowym noto 
łutU P I r ^58 .0o k a 3 9 ' 7 5 , poi. konsolidacyjna gu. 

r1C^V Sl ł- ł», 4 • P 0 Ż - konsolidacyjna drobne -
" a . ,1 ^P n l « PnM p 6 ł Proc. wewnętrzna 57.25-
r " a ' 68 ?i S k ' t05.75—105.00, poi. inwesty 
h\-ć c C,kf ^ l _ S , T J

6 8 , S ° . P°z- inwestvcvina II em 

lnic 

jest V 

^ 5 

l/M 

w ^ u n i k a t N r . 2 9 
* d n i a 5 s S e r o n t e 

17 C .zawodów o mistrzostwo: 
" boiska 'a 

S FŁilu b o i s k o TUR: TUR (Ch.) 

« Wimy: Wima III ŁKS 
M"nidt " v " w u 1 U 1 < : 1 U , < , u n - ' ~ Soli ''Hlz -.' 

^ 4 S S i b o W t 0 S o k ó t Z t f , : S o k 6 , _ 

' Ą U ^ i n S W - W 0 H : M a k a b ' " H U " 
^ " l ^ U r L 1 6 , 3 0 bf>isko Aleksandr.: Sokół 

M, NofL,." boisko Głowno: Przybylo-
^ k S » 7', P- B i r a -^lisi,i .̂ J, boisko w Tomaszowie: Le-",ski KŚ, 

?!CHHi„ja*orJy towarzyskie 
^?°He „ ° ' s k o Widzewa: Widzew jr. 
j V i ' , S t M i -

^ ^ h a u u k a W i d * f c ' - v r Widzew -
'aod W a h i b ? i S k o S o k ó t Pabianice: Ma 
™i((i!!la o ! P- Lyszkowskl. 

Pi Wardęszkiewicz. 

Vi W r. b i & k o Sokół Pabianice: PTC 
S li ia k°wiecki. 

i '2 -Ala o i s k o Sokół Pabianice: PTC 
lis' Pr 

% \v ' i^a ' 6 S i c p k t - 3 k<>mu'*at« Nr. i . t | j SS %r?v*ym, że plenarne zebranie J ł" rv 
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kój na rynkach cen w drugim kwartale 
prowadził raczej do likwidacji zapasów, 
a wzrost produkcji mógł być nawet nie
co mniejszy niżby wynikało z koniunk
turalnego zwiększenia popytu. 

Wytwórczość obecnie opiera się rów 
nomiernie w poszczególnych sektorach 
i gałęziach produkcji. W sektorze inwe
stycyjnym wzrost był silniejszy niż w 
sektorze konsumcyjnym. Inwestycje bu
dowlane miały przewagę nad inwesty
cjami maszynowymi. Poziom produkcji 
byl nieporównanie silniejszy, niż poziom 
inwestycji. 

Ożywienie obecne opiera się głów
nie na inwestycjach natury publicznej, a 
wzrost wytwarzania w sektorze produk 
cji prywatnej korzysta przede wszyst
kim z istniejącej już zdolności wytwór
czej, w mniejszym stopniu tworząc no
we urządzenia, przy czym renowacje 
aparatu wytwórczego grają rolę waż
niejszą, niż inwestycje stanowiące po
większanie zdolności wytwórczej. 

Ogólne rozmiary spożycia uległy 
dalszemu zwiększeniu, tak w mieście 
jak i wśród ludności wiejskiej. 

S f l n y w z r o s t z a t r u d n i e n i a 
kompensował — ze znaczną nadwyżką 
— spadek płac realnych, dając w rezul
tacie wzrost siły nabywczej klasy ro
botniczej jako całości. Zwiększone obro

ty w handlu I tendencja zwyżkowa cen Inomiczne, które zazwyczaj w okresie 
wpłynęła na poprawę dochodów miesz- 1 

czaństwa. 
Jedynie warstwy ludności, żyjące z 

dochodów stałych, na skutek wzrostu 
kosztów utrzymania, rozporządzały 
mniejszą siłą nabywczą, jednak na zwyż 
kową tendencję spożycia ludności miej
skiej wpłynęło to stosunkowo nieznacz
nie. 

W półroczu sprawozdawczym szcze 
golnie silnie zwyżkowały ceny zbóż, a 
ponieważ tendencja zwyżkowa ujawni 

ożywienia pochodzą głównie qd czyn
ników pieniężnych, nie grały niemal 
żadnej roli. 

Rozmiary zwyżki cen były mniej 
więcej takie same jak w większości kra
jów europejskich z tą różnicą, że w Pol
sce produkcia wzrastała silniej niż ce
ny, gdy w Europie ruch tych wielkości 
był raczej odwrotny. 

Słabszy niż produkcja wzrost cen 
jest zjawiskiem dodatnim, ponieważ po
zwala zakładać, że wzrost kosztów nie 

ła się w okresie pożniwnym, należy był tak siiny jak wzrost ożywienia, co 
przypuszczać, że ludność wiejska prze- pozostawia marżę dla dalszego rozwoju 
trzymała zapasy stosunkowo długo, o- tegoż ożywienia, 
siągając dość znaczne korzyści ze zwyż Ł Ostateczne wyiaśnienłe sytujejł wa-
ki cen zbóż. lutowej,' oraz utwierdzenie się zaufania 

Ponieważ jednocześnie ceny zwie- w trwałość obecnej poprawy kopiunktu-
rząt rolnych oraz pozostałych artyku- ralnej, wyzwoliło dość znaczną część re-
łów rolnych przejawiały również lekką zerw kasowych, które zostały częściowo 
tenedeję zwyżkową, przy nieznacz- zużyte wewnątrz poszczególnycji przęd
nym stosunkowo wzroście cen artyku- slębiorstw na powiększenie njodukcij, 
łów przemysłowych nabywanych przez częściowo zaś wpływały do bąpków w 
rolników, siła nabywcza wsi w półro- postaci wkładów, 
czu sprawozdawczym wzrosła, umożli- j Jednocześnie bardzo silnie wzrosły 
wiając zwiększenie pożycia. i wkłady instytucji państwowych; w B. 

Na rynku cen, |G. K., głównie w związku z realizacja 
po dość silnej tendencji zwyżkowej na po 
czątku roku, nastąpiło uspokojenie. Ruch 
cen w Polsce był niemal całkowicie 
wyznaczony przez zmiany zachodzące 
na rynkach światowych. Bodźce auto-

należnoścl z pożyczki Irancuskfej. Poza 
tym rosły wkłady również w związku, 
ze wzrostem produkcji i obrotów. W ten 
sposób dokonało się wyjątkowe upłyn
nienie polskiego rynku plepieżnego. 

K s . K e n t u o p u s z c z a Ł a ń c u t 

U o l a i i e s ś ^ O n w r a z z m o ł t o u f i i q w £ » a > ś c £ m ^ « S o J a s g o s S a w i i 
d o E f s . P a w ł a , a n a s ^ m n i e w / ^ G i s t i r ś a $ p $ » £ f | « a $ | c z I c s . 

W i n o l s o r u 
Łańcut, 5 sierpnia, ność za tak milą i pozo»tav'ającą całko 

Książę Kentu spędza czas w gościnie 
u ordynata łańcuckiego w sposób bez
troski i daleki od wszelkich dworskich 
ceremoniałów, które otaczały jjo w jego 
ojczyźnie. 

Kilkakrotnie zarówno książę, jak i 
księżna Maryna wyrazili gospodarzowi, 

witą swobodę ruchu gościnę. 
Wczoraj goście spędzili godziny po

południowe na pogawędce, na gazonach 
przed zamkiem, przy czym książę Kentu 
dokonał licznych zdjęć pięknego krajo
brazu, zamku oraz gości. 

Następnie książę Kentu udał się spa-

gdzie wstąpił do apteki i nabył środek 
przeciw ukąszeniom much. 

O godz. 16.45 książę udał się wraz 
z gospodarzem i gośćmi na zwiedzenie 
zameczku myśliwskiego w Julinie, rezy
dencji letniej hr. Potockiego, odległej o 
kilkanaście kilometrów od Łańcuta. 
Wieczorem po spożytym posiłku wy
świetlono przed gośćmi pamiątkowy 
film z pobytu króla Rumunii Ferdynan
da na zamku łańcuckim w r. 1928. 

Dziś, w czwartek rano, pada prawie 
bezustannie deszcz. W czasie chwilo
wego wypogodzenia książę udał się na 
konny spacer, lecz zaskoczony ponowną 
ulewą, powrócił do zamku. 

Wbrew pogło-skom o przedłużeniu po 
bytu księstwa Kentu w Łańcucie do so
boty, dowiadujemy się, że odjazd do
stojnych gości nastąpi w piątek po po
łudniu. Książę Kentu uda się wraz ze 
swą małżonką w gościnę do regenta Ju
gosławii, księcia Pawła do jego rezy
dencji letniej w Brdoł. 

Jak słychać, stamtąd książę Kentu 
zamierza wyjechać do Austrii, gdzie 
spotkać się ma na zamku w Wasserleon-

POLSKA DRUŻYNA W SZTOKHOLMIE SIĘGA Węgry zwyciężyły Belgię w stosunku 3 i pół! burg z księciem i księżną Windsoru. 
PO MISTRZOSTWO SZACHOWE ŚWIATA.! do pól, Argentyna — Finlandia 3:1 Anglia — 

hr. Alfredowi Potockiemu swa wdzięcz^ cerem wraz z ordynatem do miasteczka, 

O l b r z y m i ' p o ż a r w N s u e m u e n s l e r 

S p ł o n ę ł a g a r b a r n i a . — S t r a t y w y n o s z ą k i l k a m i l i o n ó w m a r e 

(PAT) W 
Berlin, 5 sierpnia. 

Neuemuenster wybuchł 
Znaczna część zabudowań zawaliła 

się. Dziwnym trafem ocalał komin fa-
dziś nad ranem groźny pożar wielkiej I bryczny 70 metrowej wysokości. Udało 
garbarni. Płomienie niezwykle szybko ! się uratować cenne turbiny i księgi han-
ogarnęły zabudowania długości 300 m. dlowe. Mimo to szkody materialne obli-
szer. 50 ni.* Akcję ratunkową prowadzi- czają prowizorycznie na kilka milionów 
ly silne oddziały straży pożarnej przy marek. 
udziale 2-ch batalionów wojska w mas- Ofiar w ludziach nie było zc względu 
kach gazowych. ' na wczesną godzinę katastrofy. 

M r c D H f t i l t i a s z a c h o w a 

Ostatnie 3 rundy olimpijskiego turnieju sza 
chowego w Sztokholmie przyniosły drużynie 
polskiej dalsze sukcesy, dzicW którym Polska 
objęła prowadzenie w turnieju. Najbardziej 
wartościowym było zwycięstwo nad twardą i 
sllnq drużyną szwedzką, pokonana w wysokim 
stosunku 3 1 pól do pót pkt. Jak zawsze 1 tym 
razem pech prześladował drużynę polskt w 
spotkaniach z drużyną litewska. W rezultacie 
nikłe zwycięstwo — 2 I pól do 1 1 pół. W nieco 
wyższym stosunku 3:1 pokonała drużyna pol
ska Norwegię. Najdori. zastępujący na 1-e] des
ce dra Tnrtakower, zwyciężył nallepszego z 
Norwegów — Hcrsettia. P. Frydman zremiso
wał z Joergenscncm, mistrz Lodzi, Appel, wy
grał z Salbu, a Rcgedzlński (Lódź) na 4-ej des-
sce zremisował z Cristoliersenem. 

Inne ciekawsze spotkania: w 5-el rundzie 
Stany Zjednoczone, nie mogąc przełamać oporu 
doskonale grającej drużyny węgierskiej, zado
woliły się nierozegraną. Estonia wysoko poko
nała Anglię — 3:1. Zaszczytny wynik — remis 
— uzyskała Findandia z silną Jugosławią. W 
6-ej rundzie zwyciężyła Holandia — Szkocję w 
stosunku 3 i pót do pól. Jugosławia — Belgia 
oraz Węgry — Finlandia w tym samym sto
sunku 3:1. Stany Zjednoczone prowadzą w me
czu z Argentyną 2:0 (2). W 7 rundzie odniosła 
Lotwa rekordowe zwycięstwo nad Szkocją 4:0. 

Włochy 3:1 oraz Estonia — Islandia 3 i pól 
pót. Pozostałe spotkania nie zostały zakończo
ne. Silna drużyna czechosłowacka prowadzi z 
Jugosławią 1 i pół do pół (2), Holandia z Lit
wą 2:0 i (2) I dotąd pechowo startująca Szwel 
cja z Danią — 1 ł pół do pół (2). 

Po 7 rundach nadal zdecydowanie prowadzi 
w tabeli Polska z 22 I pół pkt., mając za sobą 
Czechosłowację 19 (3), Holandie 19 (2), Węgry 
17 i pół, Estonię 1 Stany Zjednoczone po 16 
I pół pkt., Argentynę 15 I pół pkt. itd. 

Stosunkowo niska lokata Stanów Ziedn. tłu
maczy się tym, że w 7 rundzie byli oni wolni 
od gry. 

W 8-ei rundzie spotyka się Polska z Jugo
sławią, a w 9-ei rundzie z Jedna z najsilniej
szych drużyn — węgierską. Stany Zjednoczone 
ma|ą w 8 I 9 rundzie słabych przeciwników — 
Finlandię I Belgię, to też niewątpliwie znacznie 
polepszą swoją lokatę. 

W równocześnie rozgrywanym turnieju pań 
o mistrzostwo szachowe świata zdecydowanie 
prowadzi p. Wiera Menclk, obecna mistrzyni 
świata, z 5 pkt., 2. miejsce zajmuje mistrzyni 
Wioch, Bcnlnl 4 pkt., dalej Graf (Niemcy 1 Ha
ram (Austria) po 3 I pót pkt. Zawodniczki pol
skie, Gerlecka I Flerow- Bułhakowa, małą po 2 
punkty. 

D z t e ł of icjalnw ŁOZPN 
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K o m u n i k a t N r . 6 6 
W y d z i a ł u Gier i D y s c y p l i n y 
1. Wyznacza się dalszy ciąg zawodów o wej

ście do klasy ,,A": 
Niedziela, dn. 15 sierpnia 1937 r. Boisko So

koła w Zgierzu, godz. 11.30: Sokół — Lechla. 
Boisko w Kaliszu, godz. 12.15: K.K.S. — K.E. 

Niedziela, dn. 22 sierpnia 1937 r. Boisko So
koła w Zgierzu, godz. 11.30: Sokół — K.K.S. 
Boisko w Tomasaowle, godz." 17.00: Lechja—K.E. 

Niedziela dn. 29 sierpnia 1937 r. Boisko w 
Kaliszu godz. 12.15- K.K.S. — Lechia. Boisko 
K.E. w Pabianicach, godz. 11.00: K.E. — So
kół (Zgierz). 

Niedziela, dn. 5 września 1937 r. Boisko w 
Tomaszowic, godz. 17.00: Lechja — Sokół. Boi
sko w Pabianicach, godz. 11.00: K.E. — K.K.S. 

2. Wyznacza się zawody eliminacyjne o wej-
ście do klasy „B": 

Niedziela, dn. 8 sierpnia 1937 r., godz. 17.00, 
boisko w Głownie: Strzelec (Norblin) — Przyby
lowianka (Zgierz).' 

Niedziela, dn. 15 sierpnia 1937 r. Boisko So
koła w Pabianicach godz. 11.00: Huragan (Ruda 
Pabj.) — Makabi (Zd. Wola). Stadion Miejski 
w Zgierzu, godz. 17.00: Przybylowianka — Strzc-
lecz — Norblin. 

3. Odwołuje się zawody S.K.S. III _ Wi
dzew III, wyzoaceome na dzień 8.VIII 37 r. 

http://61-8S_61.25-61.38


12 „REPUBLIKA" ar. 214. Piątek, 6 sierpnia 1937 r. 
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Ukazał się już Nr. 30 
tygodnika ilustracyjnego 

W Ę D R O W I E C 

Zawiera pom. inn.: 

„ D o d e k 

i L o p e k 

i w y b u c h o w e 

c y g a r k o " 

p r z y g o d y 
b o h a t e r ó w 
n a j w e s e l 
s z y c h 
p o l s k i c h 
f i l m ó w 

Ponadto: sensacyjne opowieści, barwne tilmy, 
przygody ze wszystkich części świata. 

Oryginalny konkurs rysunkowy. 
CENNE NAGRODY DLA CZYTELNIKÓW! 

C e n a n u m e r u t y l k o 10 g r o s z y . 
D o n a b y c i a w s z ę d z i e . 

J . H A J M A N 
choroby wewnętrzne, mieszka obecnie 

A l e j e K o ś c i u s z k i 9 7 
(róg Bandursklego). teł. 163-12 

Przyjmuje od 4.30 do 6-eJ po południu 

LEKARZ - DENTYSTA 

K . L E W K O W I C Z 

p o w r ó c i ! 

Ś r ó d m i e j s k a 1 6 , 233-08 
przyjmuje od 10—1 1 3—8 w. 

Dr. MED. 

W 0 Ł K 0 W Y S K I 
Specjalista chorób wenerycznych, 

seksualnych I skórnych. 
C E G I E L N I A N A 1 1 

Telefon 238-02 
Przyjmuje od 8—12 1 od 4—9 w ni*, 

dziele i święta od 9—1. 

DR. MED. DR. MED. '-•»• 

H . R ó ż a n e r 
Specjalista chor. wenerycznych, skór

nych I seksualnych 
N a r u t o w i c z a 9 » 

front, II piętro, tel. 128-98. 
Przyj mu Jf od 9—1 I od 5—9 w. 

I g n a c y N a r g o l i s J u l j u s z B A U M 
OKULISTA 

P i o t r k o w s k a 1 1 3 
Tel 165-17 
POWRÓCIŁ 

Godz. przyjęć 12—2, 5—7 p.p. 
DR. 

H e r m a n M a k o w e r 
CHOR. WEWNĘTRZNE 
p o w r O c l l 

Z a c h o d n i a 5 7 , t e l 

119-19. 
Przyjm. od 6—8 w. 

J 

B . K N I C H O W i E C K I 

p o w r ó c i ł 
CHOR. DZIECI 

Z a c h o d n i a 6 3 , l l c j . e j 0

e f -

DR. MED. 

J A N P O L A K 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

I ALERGICZNE 
u l . N a w r o t 7 

IE'.. 164 21 
;odz, przyjęć 5—7. 

„ C z y s t o ś ć 
przyjmuje cyklinowan e. drutowanie, fro 
terowan e oraz sprzątanie biur, pckoi 

Czyszczenie szyb. 
PIOTRKOWSKA 44, telefon 167-45 

Ceny konkurencyjne. 

DR. MED. 

S . K a n t o r 
Specj. CHOR. SKÓRNYCH 

I WENERYCZNYCH 
u l . P I O T R K O W S K A 9 0 

Telef. 129-45. 
Przyjmuje od 8—2 I od c^-9 wlecz 
w niedziele i święta od 8—2 po pot 

DR. MED. 

N i e w i a ż s k i 
POWRÓCIŁ. 

Specj. chor. wenerycznych, skórnych 
i seksualnych. 

A n d r z e j a 5 , t e l . 159-40 
Przyjm. od 8—11 rano I od 5—9. 

w niedziele ' święta 9—12. 

DR. MED. 

Chor. kobiece I połoznlotwo 
POWRÓCIŁ 

C E G I E L N I A N A 1 7 
Przyjmuje od 12—2 1 od 4—6 w. 

r 

kami 
K u p n o 

T 
1 
f 

A 

POKÓJ umeblowany 
godami do wynajęcia, P ł ^ i W 
1 piętro, prawa of., III g£Sg> L 
POKÓJ umeblowany z I»fp,C-ł| 
solidnego pana do wynai?^ 
6 m. 12 od godz. 9 do —— 

POK0J umeblowany, sloneC$ 
okienny do wynajęcia, u u 

m. 7, tel. 147-97. 

SKLEP z przyleg. miestzki^h # 
kład fryzjerski, mleczarnW 
Al. 1 Maja 35. 

J P o s a d * 

ZDOLNA krawcowa szyje p°Jr • • kiero'v Łaskawe oferty proszę "*51 

D r . B R A U N 

C e g l e n i a n a 4 , t e l i 0 0 - 5 7 
Spec. chor. skórnych, wenerycznych 

1 seksualnych 
przyjmuje od 8—1 1 od 5—9 więcz. 

w nledz. 1 święta od 9—1. 
OOOGOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOO 

SYNDYK masy upadłości Hnny „Fabry 
ka Armatur i Odlewnia Metali B. Góre 
cki, Spadkobiercy" zawiadamia, że z 
powodu likwidacji w lokalu firmy w m. 
Łodzi, przy ul. Żwirki Nr. t sprzedaje 
się z wolnej ręki maszyny, narzędzia, 
fabrykaty gotowe, półfabrykaty, odle
wy w stanie surowym, modele i skrzyń 
k| formierskie odlewnicze. — Oglądać 
można codziennie, prócz świąt, od go
dziny 9 rano do 5 po południu. Bliższe 
wiadomości na miejscu. Osoby zain
teresowane uprasza stę o składanie 
ofert. Syndyk masy upadłości: S. Gaj-
dzińskj. 

DROBNE ogłoszenia w „Republice' 
są najlepszym I najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub
lokatora, 2) znaleźć, mieszkanie lub 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nieru

chomość lub rzecz. 4) kupić cośkol
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę, 6) 
wyszukać pracownika — niechaj poda 
drobne ogłoszenie do „Republiki". 

JĘZYKÓW ANGIELSKIEGO. FRAN
CUSKIEGO — gruntownie udzielam 
Gramatyka, Iiteratuja, konwersacja, 
handlowa korespondencja. Tel. 262-70 
w godzinach 2—3. 

i L o k a l e I 

GARSONIERA z niekrępującym wej
ściem dla solidnego Pana zaraz do •wy
najęcia. — Oferty do „Republiki" sub: 
„100". 

ROZDZIELA 

1 0 0 0 0 0 FRANKÓW 
NA PARYSKIEJ WYSTAWIE 

ŚWIATOWEJ. 
^ JAKNAJSfWErffllŁlWP.ZAPRfliZAm 

.OLLA* 
STOISKO WYSTAWOWE'-
PAVIM>NDŁU$ANTĆ ZHB 

PARYSKA 
.OLLA"- CENTRALA 
29Rd.PETITE5ECURlES 

P a r c e l e b u d o w l a n e 

p r z y u l . R e t k i ń s k i e j i K r z e m i e n i e c k i e j 

d o s p r z e d a n i a 
Z g ł o s z e n i a d o p. H e r m a n a , P i o t r k o w s k a JVs 5 1 pr. o f i c , 
p i e r w s z e we j śc i e , l p ię t ro od 10—11 r a n o i o d 4 d o 5 i pół 

p o p o ł u d n i u w dni p o w s z e d n i e 

niedfcieti PteracJdeiro 2, m- ŁiSffi 
POTRZEBNI pracownicy {KJ 
damski chrześcijan i raęstó.Jl* 1 
szorzedna, Drewnowska l Ł ^ I 
ZNAM administrację fabrycj1*-.1 

płaty, potrącenia, sprawy 
niowe i podatkowe. Posziukw{ Lii 
wiek posady. Wyroa«ao|a „;* 
Może byó na wyjazd, Łaska*,' 
sub: „Henryk" do adminbn '̂ 
publiki". 
300 — 500 ZŁOTYCH 
dam za wyrobienie stałej Pfjff 
dzielnego bucha! tera-bilansISjK 
pondenta (podatkowiec) W 
.^Wynagrodzenie''. 
POSZUKUJĘ bluralisty absol 
S. H. a niemieckim 1 fran^^ 
ty pod W.H. do administrf1' 

I 

KOLUMNA Pensjonat ..c» r I t$» 
nory Epstein w sosnowy"1 Ul 
nalizowany, elektryczni* a 
kąpjel w domu poleca sig « 
GŁOWNO. Pensjonat R- ! ^ 
pięknie położony.Willa POK°' „, IMI.-IWilL' IJUlUiUiiy. II 1U» • - .„ flj« 

Ceny przystępne. Zgłoszeni 
scu. Inforfacje w Łoa\z\W^S\ 

R E S T A U R A C J A - P A R K 
„ H E L E N O W " 

pod nowym zarządem poleca wyborową, 
ZDROWA I SMACZNA KUCHNIE. 

Proszę się przekonać 
Z' poważaniem 

H. MIKUSINSKI, H. CNOTKA. 

S y m f o n i a m i ł o ś c i 

ł w y g r a n a n a t l e życia s ł y n n e j 
| t a n c e r k i , K a r o l i n y O t e r o 

to p o w i e ś ć p. t . 

f • A • • • « < « 

\ C T P . 2 1 7 — G r . l O 

D o n a b y c i a w s z ę d z i e 

SKRADZIONO! Powyższe « 
re zostały unieważnione 1) 
R- Sztokwińska, wyst. Walf/jł 
szawa pł. 31/10; 2) zł. 200. z'^-1 
wyst Lerucz, Zamość, płt- 2f'' 
200. zlec. R. Sztokwińska 
Szwarcman, Brześć n/B, P\: 
zt- 200, zlec. R. Sztokwlnsk'', 
Weksler Lewitan, Warszawa. >> 
5) zł. 200, zlec. Ch. Out t f 
Rajzman, Łaskarów, pł. W^h 
200, zlec. J. Kiwała, wyst. 
Warszawa, pł. 20/11; 7) f'• yĄ 
Szydłowski A., wyst. jjjr 
Warszawa, p. 20/11; 8) v-Z# 
Szydłowski A., wyst. J-
Warszawa, pł. 15/11; 9) ĄtA 
Sz. Herbetu, wyst. J- ^ 
Warszawa,, pł. 30/11; 10) z'- \\i 
A. Arbes, wyst. R. Hepuc*. •[ 
wa, pł. 20/11; 11) zł. 148. 
sztajn, wyist. M. Kac, Ci Pis* 
10/11; 12) zl. 197, zlec S- [' i 
M. Mandel, Kraków, pł-
200, zlec. A. Arbes. wyst- ^ l 
Warszawa, pł. 30/10. -^j 
ZGUBIŁEM weksel zł. 6 5 V 
wystawca M. Rożen, z}e.c,

no^ 
berg, unieważniam H. Nata" 
gielniana 21. •—ćn pi"; • 
ZAGUBIONY weksel zł- ^{M 
1937 r. w Kępnie z w y oertJ',« 
Stodolslriego, zlecenie " (pri 
Weksel unieważniam 
Ogrodowa 3. , fjjjeil 
ZGUBIŁA książeczkę « ^ 
Róża Rozenblum, Łóaz-
co 26. 
ZGUBIONO książecżk« 
wą Banku Społem w^„yisj 1 ' 
na imię Władysław SggWŁj 
szkały w Łodizi, ul. )?Jfr0rJ 

s o e « e e e s a s e < » i 5 * , T ^ ' 

E x p r e s s llusvp 1 
nabyć można codzie^ % ' ł 
n- LEWENBERGA w T«»'»V * 
włodzu I na Koloniach | l 

Redakcja. I Administracja. Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 10. — Telefony: Administracja: 122-14. Redakcla: Sekretariat Redakcii 
dział miejski: 133-23; dział gospodarczy: 211-66; dział sportowy: 18-444; sekretariat nocny 136-43- Tłocznia - 180-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo .Republika": 6S'^^^ 

P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zl. 4.—. za odnoszenie do domu 
•10 ar. mlesiec/nie; z przesyłka pocztową 
w Polłce zt. 5—. „Republika" i .,Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem dó domn 

zt- 7.— miesięcznie. 
Konto rozrncliunkowe Łódź I, konto Nr. 4. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 nim. X 280 nim. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I — zł. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz min. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 25.—. Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zl. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 pioc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe
laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszę* Administracja nie odpowiada. — 

Słuszne reklamacje beda u, {j V ' ) 
o ile wniesione będą naiP0* pl'Vj 
tvcodnia od ukazania s. pfl'KU1' 
ogłoszenia lub niezwłoczni1; ,pW Mr 

s'< drugiego z rzędu o*' 0 , ) , / / , ,* 
iriei treści co pierwsze- - Iff z.isadniczo nie zmieniała 
nia nie upowaininia d" . (i).'lV' 

zapłaty lub Dowtórzt'i,fl 

Za .w»4*wcę: tWydawn. „Republika" Sp. z ogr. odp. Stefan Dymek. — Redaktor odp. Stefan Dymek. Druk ..Republiki" w Łodzi, Piotrkowska 49 i 64. 
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